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Otrzymaliśmy bardzo interesujące infor- 
macye o nowych zabiegach, celem zjedno- 
czenia różnych grup konserwatystów 
w Polsce. Zainieszczając je poniżej w ca- 
łej rozciągłości chcemy w tem sposób za- 
akcentować interes ogólny, jaki budzą 
w kraju te nie po raz pierwszy podejmo- 
wane próby. Myśl konserwatywna nie jest 
naszą myślą, ale widząc, na jakie bezdro- 
ża zaprowadzili ją stańczycy krakowscy, 
dzielimy powszechne w obozie narodowym 
Życzenie, by żywioiy konserwatywne zna- 
lazły wreszcie swoją właściwą drogę, jak 
znalazłe ją już niedawno pod  prezesurą 
К. Platera założone „Stronnictwo Zacho- 
wawcze*, 


Warszawa, 31 stycznia. 

Niebywała klęska t. zw. stronnictwa kra- 

owzkiego przy ostatnich wyborach, gdzie 
ani jeden z adherentów dawnej partyi stań 
czykowskiej nie zdołał uzyskać manlatu 
sejmowego ani senackiego mimo miliono 
wych sum, łożonych na agitacyę i popar- 
Са ze strony własnego męża zaufania па 
stolcu prezydenta ministrów, wywołała po- 
ważne zastanowienie. a w ślad za niem 
I przegrupowywanie sią w obozie konserwar 
tywnym ogólno-polskim. Już na parę tygo- 
“їп przed wyborami nieliczna, ale zgrana 

owo grupa, wypisująca Śmiało na swoim 
sztandarze hasło zachowawczości. a licząca 
W gronie swojem obok wielu nazwisk hi 
Storycznych i szeregu  zaszczytnie zapisa- 
Rych — z pośród intelicencyi także parę 
Wadycyą i dotychczasową działalnością 
związanych raczej z partyą krakowska. wy- 
Odrębnła się w kierunku międzydzielnico- 
Wym, tworząc podwaliny pod przyszły roz- 
МО] formacyi, noszącej miano — Stronni- 
wwa Zachowawezego. 

Faktem stało się dalej, że z pośród wszy 
kich konserwatystów, ubiegających się 
0 mandaty poselskie (a byli to oprócz konser- 
Watystów krakowskich jeszcze realiści war- 
Rawscy i zachowawcy kresawi, kandydujący 
па liscie nr. 22) — za jednym jedynym wy- 
tkiem — tylko żywiołom zachowawczym 
w Poznańskiem ndało się pozyskać pewną 
liczbę miejsc sejmowych w związku z listą 
hr. 8, wskutek <zego nadzieje wpływa 

aspiracye na przyszłość całego niemal obo- 
zu zachowawczego w Polsce skierowały sie 
w stronę owych Poznańczyków, którzy 
baok Szczerze narodowego programu wys- 

"a Jako metodę pracy nietylko przedwy 
à = Ścisła współprace dworu zo wsią, 
p те), jak dotąd, wielkiego właściciela 

Кер чеш średniej własności włościań- 
=. takiej to chwili pewna grupa „konser- 
M Het warsząwskieh, ani bardzo liczna, 
йм о wpływowa w społeczeństwie, re- 
zat ntująca przeważnie sama siebie, całą 
В „Swoją przeszłością polityczną związa- 
"а lak najmoeniej: czasu жалу — z ten- 
аа ugody w stosunku do okupantów. 
im Aka niepodległości — daleko posunię: 
Jk Fmnromisem odnośnie do sfer finan- 
а 70м — wystąpiła z wielce nie- 

o. A [сулыу ponownego rozbicia 
mi f "oawawczego — i to pod pozora” 

"тилу?" Organem tei grupy był zawsze 
уюш! też pozostać oslawiony „Kuryer 

0 Laki“, redagowany przez Ignacego 
SH SE. ЗАЯ sforę dziennikarzy, prze- 
łów zydowskiego pochodzenia, których 
ж zadaniem. zwłaszcza od ostatnich 
анды sejmowych, stało się jątrzenie 
Байыш w snołeczeństwie ran. łatwo się 
У? ieć па czyją większą chwałę oraz po- 
żytek. Smutnem w tem wszystkiem jest 
objaw, że — a chcielibyśmy w tym wzelę 
dzie doczekać się zanrzeczenia — cała ta 

strukcyjna robota finansowana та być — 
obok Piyngeych podobno szerokiem kory- 
tem subwencyj rządowych i pewnveh kapi- 
tałów żydowskich — przez. 1: dzi w=zacych 
tak bardzo historvczne nazwis:a, jk ks. 
Zdzisław Lubomirski i ks. Jannsz Radziwiłł 

Оа tego ostatniego, jak wiadomo, kiero 
wnika departamentu spraw zagranicznych 
ła czasów regencyjnych, wyszła też teraz 
Fióna iniepacywa do połączenia żywiołów 

tsorwątywnych i niekonserwatywnych. 
kę rzemięszania ich na wspólnej a bardzo 

Ćwyraźnej platformie. Już w końcu jisto- 
а pojawil się na szpultech. „Kuryera 


Polskiego, który, jak nadmieni! іту wyżej, 
92] za оттап księciu. artykuł р, + 


s ealizm centrowy", w którym pod pseu- 


мл Пет} Andreja Łady zalecał znany w 
"гета је 

więcej 
Zaszczytn 
RA nej U. N. Р. i poleraizował 
amem słyszeć się d 


Przedpłata wynosi 


Mlesięcznie . 


Artykuł ten był tylko przygrywką do po 
zytywnej, praktycznej roboty, która Toz- 
poczęła się przed samemi świętami Bożego 
Narodzenia, trwała zaś do dni ostatnich, 
ażeby się zakończyć kompletnem, komple- 
tniejszem jeszcze, niż Unia Narodowo” 
Państwowa, fiaskiem. 

Musimy to poruszyć pewien bardzo przy- 
kry szczegół, świadczący, jak dalece myśl 
polityczna ulega u nas niespodziewanym 
i niewytłumaczalnym  fluktuacyom. Oto 
wśród inicvatorów akeyi, na drugiem ро 
ks. Radziwille miejscu, po ks Radzi- 
wille, który przynajmniej nie sprzenie 
wiorzał się tą robotą całej linii swojej po- 
litycznej podezas wojny, spotkaliśmy na- 
zwisko p. Erazma Piltza, którego zno 
wu gala działalność wojenną i zasługi zro- 
sty się. zdawaćby się mogło, nierozerwalnie 
z polityką frankofilska ј działalnością obozu 
narodowazo, I nie umiemy sobie tej dziwnej 
dla nas komitywy politycznej wytłomaczyć 
inaczej jak że sądziwy działacz podczas dłu- 
giemo pobytu zagranicą zatracił do pewne 
go stopnia kontakt z krajem i zrozumienie 
jego prądów. 

Akces i firma p. Piltza musiały tembar- 
dziej dziwić opinię, że cała robota powsta- 
jącej pod jego egidą organizacyi nosiła wy- 
raźnie charakter rozbijania t zw. 
ósemki sejmowej, mima że inicya- 
torowie i prótagoniści jawnie sie takich za- 
miarów wypierali, Dość było, dia umocnie 
nia się w tem przekonaniu, przejrzeć liste 
zaproszonych na konferencyę organizacyjną 
gości i zostawić w myśli nazwiska mających 
brać udział z nazwiskami niezaproszonych, 
a zatem nieobecnych. Pominiętą została s'l- 
na i wpływowa grupa narodowo- 
chrześcijańsko-rolniczego stron 
nictwa w Wielkopolsce, głęboko, choć je 
szcze nie frmowo, zachowaweza, a licząca 
2 dziesięciu przedstawicieli w ciałach usta- 
wodawczych, pominięty Związek Zie- 
mian krakowski, oręanizacya coprawda 
niepolityczna, ale jednak odgrywająca po- 
litvczną rolę, skoro na ostatniem swojem 
walnem zebraniu, dn. 9-0-2. m., Odcieła 
sig maniiestacyjnie i gmuatownie od wszel- 
kich na przyszłość wpływów t. zw. putyi 
krakowskiej, pominięte całe niemal ziemiań- 
stwo wschodnio-małopolskie z wyjątkiem 
kilku ludzi, którzy sprzęgli się z Prawicą 
krakowską, 

Dopuszezeni natomiast zostali do konfer 
rencvi przedwstępnej przedstawiciele dwóch 
urrupowań, które w żaden sposób nie mo- 
gty być со do swojej oryentacyi politycznej 
identyfikowane z ogólnym nastrojem zero- 
madzenia, a to warszawskie Stron. Pracy 
Realnej i młode Stronnictwo Za: 
chowawcze. Pierwsze z nich zanroszo- 
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konserwatywnej z lat 1919/20, wówczas 
pod egidą krakowską, mogliśmy jednak 
skonstatować, że osoba ministra, nie budzą. 
ca w szerokich sferach ziemiańskich zaufa- 
nia ео do zasad konserwatywnych, raczej tu 
mogła zaszkodzć, niż pomóc, 

Zresztą los „klubu konserwaty- 
wno-liberalnego* (bo taką podobna 
nazwą mieli zamiar inicyatorowie opatrzyć 
niedonoszone dziecko) rozstrzygnął się w 
sposób naturalny i tym razem logiczny. 
Mimo zabiegów, p. Piltza, wpływowego w 
Stronnictwie Pracy Realnej, zarząd 
tej partyi, która podezas wojny wysoko no- 
sila sztandar ententowy, rozstrzygnął na 
posiedzeniu 25 z. m. większością głosów, iż 
na posiedzenie do ks, Radziwiłła dele ga- 
tów nie wyśle. Śladami partyi reali- 
stów poszło również Stronnictwo Zachowa- 
wcze, 

Tak więc — nie pomogły naiwne groźby, 
insynuacye i oferty czynione w ostatniej 
chwili w rozmaite strony przez ukrytych 
reżyserów аксуі Usiłowano oder- 
wać Poznańczyków od prawi- 
cy sejmowej, innych konserwatystów 
częstowano rzazomą ofertą p. Thu 
guta w zakresie reformy rol 
nej w zamian za pozyskanie ich dla urojo- 
nej większości sejmowej itp. 

Ale — jak się to często dzieje — chybio- 
no zabiegi fuzy,ne mogą się przecież okazać 
„еіп Teil von dieser Kraft, die stets das 
Poso wall und sts das Gute scnaffry", — 
W obozie konserwatywnym jest ruch, wy- 
wołamy ostatnią ofenzywą, mnożą się zebra- 
nia polityków ze wszystkich. stron Polski 
i możną rruyj:uszczac. iż stanie wkrótce: 
silny, zjednoczony i tym razem szezerze za- 
chowawczy obóz konserwatywny polski 
Gzytelników krakowskich zajmie przytem 
zapewne fakt, że i w obozie „Czasu — 
mimo starannie chronionej i agresywnej na- 
wet wielce fasady — przygotowują się ró- 
wnież daleko sięgzjąco zmiany; jak slyszy- 
my, większość akcyonaryuszy mą surowo 
potępiać jndzącą i antyzachowa 
wczą politykę, którą wniósł do dzien- 
nika prof. Estreicher, W związku z 
tem pmzygotowiują się dalsze secesye 
ze stronnietwa Prawicy Na- 
rodowej: w ostatnich dniach oswiad- 
czyli zamiar przejścia do Stronnictwa Zar 
chowawczego między innymi: prezes Aka- 
demii Umiejętności, prof. Kaz. Moraw- 


ski, hr Adam Potoeki, najstarszy syn | 


ś. p. Andrzeja, jeden z poważnych współ- 
akcyonaryuszy „Czasu“ itd. 

Jest wkońcu rzeczą charakterystyczną, 
że zarówno „Czas“, jak i „Kuryer Polski“, 
utartą konspinzcyjną metodą, przemilezają 


пе zostało dlatego, iż inicyatorowie konfe | zarówno przeprowadzaną przez swoich przy- 


rencyi łudzili się że, Lyé może, przeważy | wódców akcyę, jak i tejże akcyi 


fiasko. 


w nien w оѕіліл!еј chwili niewyraźna linia | Bvć bardzo może, że i podane tutaj infor- 
polityczna, poświęcająca — jak to u nas|macye potraktuią te organa „рет praeteri- 


bywa — dla „miłej zgody istotne intere 
sa i zasady konserwatyzmu; drugie, co do 
którero opozycyjvości dwóch zdań nie by- 
ło, ale które, licząc na jego młodzieńczą 
słabość, postanowiono sobie zagłuszyć 
i niejako „zadmsić w uścisku". 

Pozatem odnzleźli się w zaproszeniach 
prawie ci wszyscy, którzy już w ostatnim 
okresie wyborczym dali sobie byli niejako 
rendez-vons, ażeby i tak już bardzo 
wzburzong powierzchnię naszego życia pu 
blicznego zamącić do reszty „konserwaty- 
wno-liberalnymi", żadnem zresztą powadze 


tionem. Nam jednak zależało, ażeby ta prar 
эса na wierzch wyszła w interesie zdrowe- 
go konserwatyzmu i wogóle myśli narodo- 
wej w Polsce, 

BI ROZA: зше OE A SEEST Р РВ 


П) uregulowanie stosunku państwa 
polskiggo do Kościoła, 


Warszawa, (A. W.) Premier Sikorski wysto- 
sawał pismo do Prymasa Kard. Dalbora z pro- 


niem nie uwieńczonymi, eksperymentami. | Pożycyą zwołania konferencyi najwyższych do- 
I tak obok konserwatystów krakowskich, ; stojników Kościoła w Polsce, celem omówie- 
którzy mieli być zaproszeni ławą (przyczem | ia ostatecznego uregulowania stosunku pań- 


nie pominięto nawet takich, ку przy wy- 
borach jawnie i z predylekcyą głosowali za 
socyslistyczną listą nr. 2) obok pewnych 
konserwatystów kresowych, „żubrów“, któr 
rych, jak dotad. jedyny:a znakiem życia 
stało się wydawanie letwedersko-rządowe- 
go organu: „Słowo wileńskie", obok wyr 
branych starannie — niczem dziesięciu 
sprawiedliwych w Sodomie — kilku odyń- 
ców wielkopolskich, eo w latach wojny 
opowiadał się przy germańskim  szianda- 
rze — ujrzeliśmy na pacu jako „neokon 
serwat:" ów“ dobrpch znajomych z Unii 
i jej przyległości centrowych: pp. Fukowie- 
ckiero, Dziewu'skiemo, KRucharzewstiego, 
Pznikowskiego, Skulskiego oraz podejrzaną 
o sive tendencye liberalna masońskie gru 
ре młodszych. 7*zeregowanych okolo pe- 
tyodrke „Drom Polski. 

Jaką role w mspieowaniu сае} tej akcyi 
одет mógł rząd p. Sikorskiego, napewno 
ustalić się nie da Wiemy, iż premier żywo 


polityk і publicysta — ni mniej [rozwojem jej s'e interesował. Bré może. że 
tylko nowrót do najbardziej nie |rządowi, który wciąż jeszcze szuka oparcia. 
ych tradycyi świeżo pogrze- |uśmi 


echała się perspextywa wytworzenia t3 


l żywo ze |drogą tego, со w Niemezech nosilo misno 
alącem coraz szerzej, |..einer Regierungsparte'"., Styszciśmy © po- 


że żywi К A 
»20 Żywioły zachowawcze powinny wystą- |zytywnych zabiegach w tej mierze obecne- 


Pić jawnie, z własn 


Enym sztandarem zach nwawczym*, 


ym programem, pod wiar |go misistra ярга zagr, p. Aleksand 
Skrzyńskiego, współlzorcy, pierwszej fuzyż 


stwa i jego władz do Kościoła w Polsce, oraz 
uzgodnienia tych stosunków z pewnymi punk- 
tami konstytucyi. 


Antypolska propagsada czeska. 

Wa szawa, (Tel. wł) Czesi, pomimo niczwy- 
Ме} tojalności z naszej strony, uprawiają pro- 
pazardę aatypolską. Obecnie toczy się ona pod 
basłom oderwania Śląska „czeskiego“, „cze- 
skiej* Orawy į „czeskiego* Spiszu od Polski, 
Patronują tej agitacyi orgauizacye oświatowo- 
gospodarcze, 

Propagaada jest раіс? ліе uprawiana, bez ja- 
kiejkolwiek trustności ze strony гды czeskie- 
go. Biorą w niej udział nawet funkeyonarpnsze 


Przedpiaiz zniżona 
dla nauczyciełsiwa |ludowega 
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Wiedeń., Р. А. T. „N. Wiener Journai" do- 
nosi z Paryża: Dzienniki tutejsze zamieszczają 
wywiad z gen. Ludendoriem. Wywiadu tego 
udzieił Ludendorf monach jskiemu przedstawi- 
cieiowi „International News Service". 

Powiedział on: Jeżeli sią nie wydarzy cud, 
wówczas będziemy widzieli Francuzów jeszcze 
za rok, a może jeszcze і dlużej w zagłębiu Ru- 
hry. Nie mam nadziei na interwencyę angielską, 
ani amerykańską, Cóż mogłyby uczynić Anglia 
albo Ameryka, aby przeszkodzić Francyi w 
uzyskaniu hegemonii w Europie? Егарсуа Не. 
gemonię tę już faktycznie zdobyła. Anglia nie 
odważy się nigdy na wojnę przeciw Francyl. 
Francuska flota powietrzna jest zbyt potężna. 
Francya również wca'e się nie troszczy o zda- 
nie Ameryki, gdzie także nikt o tem nie my- 
ЫШ, aby ganić Francyę za jej obecne stanowi- 
sko. \ 

Francya chce obecnie zerwać owoce swej po- 
Etyki wojskowej, którą uprawiała od 200 lat. 
Jest pownem, że Francya nie dopuści do io- 
terwencyi Anglii і Ameryki. 

My Niemcy na całym świecie nie mamy przy- 
jaciela. Dlatego musimy pozostać jednomyślny- 
mi i silnymi. Na Rosyę nie możemy liczyć, albo- 
wiem w. obecnej chwili jest Rosya wartością 
nieznaną 4 pozostanie nią przynajmniej do 
maja. 

ludendorf zakończył wezwaniem do jedno- 
myślności w nienawiści ł oporze przeciwko 
Francyl 


Zaostrzenie sytnacy! w Zagłębiu Ruhry. 


Essen, (A. W.) Według „N. Fr. Presse" ay- 
tuacya w Zagłębiu Ruhry ponownie się zI- 
ostrzyła. Został aresztowany prezydent dyrek- 
cyi Banku Rzeszy i jego zastępca, oprócz te- 
go władze okupacyjne aresztowały szereg urzę 
dników. Koleje w Zagłębiu Ruhry tylko czę 
ściowo funkcyonują. Budynek Dyrekcyi kole- 
jowej został ponownie obsadzony przez silne 
posterunki wojskowe. 

Berlin. (A. W.) „Ag. Havara" donosi: Wla- 
dze ckupacyjze przedsięwzięły obecnie nowe 
środld przymusowe w zagłębiu Ruhry, które 
oznaczają drugą fazę w zarządzeniach francu- 
skich, gdyż dotychezas władze franeuskie kie- 
rowały się wobec Niemców pewną łagodnością. 
obecnie zaś mnierzają jaknajenergiczniejszymi 
środkami złamać ich Opór, W pierwszym rzę- 
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nia Francyi w Europie. 


dzie chodzi tutaj Francuzom © przełamanie 
oporu urzędn.ków niemieckich. 


STINNES WSTRZYMAŁ DOSTAWY DLA 
FRANCYI. 


Berlin. P. A. Т. „Borl Ztę am Mittag” do- 
nosi z Essen: „Deutsche Bergwerk Ztg* doe 
wiaduje się, że Stinnes wstrzymał wykonanie 
układu w sprawie Świadczeń rzeczowych, za- 
wartego, jak wiadomo, z senatorem francuskim, 
de Lubersac, a to z powodu wkroczenia Fran= 
cuzów. do zagłębia Ruhry, Od chwili wkrocze= 
nia Francuzów, francuskie stowarzyszenia ode 
budowy nie otrzymały żadnej dostawy rzoczo- 
wej, 


Ultimatum Francyi i Belgii, 


Paryż. (A. W.) „Ag. Havasa" podaje: Jesł 
prawdonodobnem, że Francya ł Belgia wy- 
stosują do rządu niemieckiego  krótkotermi- 
nowe ultimatum z żądaniem natychmiastowega 
cofnięcia wydanych do urzędników w obeadzo: 
nem terytoryum rozkazów. W myśl tego ulti- 
matum miałby również rząd niemiecki zakaa 
zać dalszych sabotażów wobec zarządzeń 
władz okupacyjnych. Na wypadek, gdyby 
Niemcy wspomniane ultimatum odrzuciły, 
otrzyma соп. Degoutte polecenie natychmia- 
stowego zastosowania planowanych zarządzeń 
przymusowych. Równocześnie stanie się 
aktualną sprawa całkowitego zamknięcia Za- 
głębia Ruhry. 


ORGANIZACYA WŁADZ W ZAGŁĘBIU 
RUHRY. 

Paryż. P. A. T. (W. B. К.) „Petit Parisien“ 
donosi, że za zgodą rządu beigijskiego ma być 
utworzona (rancusko-belgijska dyrekcya, któ- 
ra będzje podlegała bezpośrednio generałowi 
De Goutte Dyrekcya ta ma otrzymać pełno- 
mocnictwą dorównujące conajmniej pełnomo- 
cnictwom komisył nadreńskiej, Będzie to komb- 
sya stała. W Paryżu będzie utworzona koni- 
sya złożona s trzech lub czterech członków, 
która będzie pozostawała w bezpośredniej star 
łej łączności s organizacyami w zagłębiu Ru. 
hry i będzie służyła jako łącznik między niemi 
a władzami wojskowemi w Paryżu. 


NIEMCY NIE DOSTAJĄ WCALE WĘGLA, 


Paryż. Р, A. Т. (Натаѕ). Francya i Belgis 
zawiadomiły rząd niemiecki, że wladze okupa 
cyjne ogłosiły rozkaz, wstrzymujący od dnia 
1 lutego transporty węgła 1 koksu do nieobsa: 
dzonych obszarów Niemiec. 


W ZAGŁĘBIU RUHRY PRACUJĄ. 


Esn, Р. А. T. (Havas), W kopalniach i fa- 
hrykach praca odbywa się znowu normalnie, 


1 komisyi spraw zagranicznych Senatu. 


Warszawa. (Tel. wł.) Komisya spraw zagr. 
Senatu na środowem posiedzeniu odbyła swe 
pierwsz? posiedzenie merytoryczne. Senator 
Kinjorski zawiadomił czionków o swej bytności 
u ministra spraw zagra., podczas której ustalił 
współpracę z ministrem, konieczną do należy- 
tego funkcyonowania komisyj, 

W dyskusyi postaowiono zażądać od min. 
Skrzyńskiego wyjaśnień m sprawie Kłajpedy. 
Gdańska, strefy neutralnej 
itp. 

Minister oświadczył, że ponieważ te sprawy 
nie zosiały postawione na porządku dziennym 
obrad komisyi, przoto nie może udzielić infir- 
тасу Wywiązała się dyskusya w sprawie 
Kłajpedy, m której zwrócono uwagę na ko- 
niaczność тө strony poskiej stanowczej аксу}, 
Min. oświadczył, że sprawa ta będzie mogła 
руб przedyskutowana dopiero po udzieleniu 
odpowiednich szczegółów. 


Lmiany w usiawach podatkowych. 


Warszawa. Р. A. T. Rada ministrów na posle- 
dzoniu w dniu 1 lutego b. r. uchwaliła projekt 
ustawy o podatku przemysłowym, projekt usta- 
wy © wyrównaniu opłat stempłowych, oraz 
podatku od spadków i darowizn. Ustawa о po 
datku przemysłowym wprowadza do obowią- 
zujących obecnie ustaw tę rmianą, że zamiast 
podatku zaszdniczero i dodatkowego od zysku, 
ustanawia jednolity podatek od obrotu, zacho- 
wując jednak cbowiązek wykupywania Świa- 
dectwa przemysłowego, który ulega zaliczeniu 


państwowi, których władze nie posiązaują daj na poczet, ogólnych podatków. Stawka od obro- 
odpowiadzialności, Szczególną ze; ubiegliwością | (1 wynosić ma 2 procent. 


odznacza się dyrektor szkoły w Oriowej, Eliasz. 
który objeżdża szkoły i agituje w nich, zbio 
rając podpisy, pod odpowiednio memoryały: 


WZROST DROŻYZNY W STYCZNIU. | 


7 


Warszawa, (Tel. wł) Komisya drożyźniana 
ra'z głównym Urzędem statystycznym ożreślita 


zwyżkę drożyźnianą m styczeń из 50—55 4 - 


W taryfach podatku spadkowego nowela 
dostosowu'» sumy, w których się wyraża war- 
tość majątku spadkowego do obecnych cen 
rynkowych, zmienionych wskuiek spadku 
waluty. 

Obie nowele nadają ministrowi skarbu mo- 
> dokonywania co kwartał zmian w staw- 
kach, w zastosowaniu do wzrostu. wzg.ądnie 
spadku alły nabywczej marki polskioj. 


EXPOSE MIN. SKARBU. 
Warszawa, (Telef wł.) Na najbliższem posie 
dzeniu skarb.-budżetowem min. Grabski wyglos 
ві ezpose, a w szczególności omówi system 
dvchodów, 


W sprawie dyet poselskich, 


Warszawa. (A. W.) Na wczorajszem posie: 
dzeniu komisyi regulaminowej Sejmu uchwa 
lono, że podstawowa płaca posła wynosić bę 


polsko-litewskiej | dzie 900.000 Мкр. a w razie wzrostu drożyzny 


otrzymywać będą posłowie dodatki drożyźnia. 
ne przysługujące urzędnikom państwowym 
Pobory marszałka Sejmu, zrównane z pobora» 
mi Marszałka Senatu, są sześć razy wyższe od 
poborów poselskich. 


Kwestya pasa nentralnego w Lidze Nar, 


Warszawa, (A. W.) Dziś rano rozpoczną sią 
w Paryżu obrady Ligi Narodów nad sprawą 
podziału pasa nevtralngo między Litwą a P^l- 
ską. Do Paryża przybyli samorzutnie delega- 
cl ludności pasa neutralnego, poseł Zajączkow« 
ski z okolic pod Wilnom, oraz poseł Kuchciń- 
ski s okolic pod Suwałkami. Sprawę podziału 
referuje Hymans. 

Dotychczas przedłożono dwa projekty, jeden 
Saury — podziału horyzontalnego, a drugi na» 
szego delogata Aszkenazego — podziału wers 
dykalnego. Istnieje tendencya przekazania ca« 
iej sprawy Radzie Ambasadorów, czemu ENEf+ 
gicznie sprzeciwia się delegacya polska, _ 

td 


Konierencja amiasadorów 
wysłała ultimatum do Litwy. 


Paryż. Р. A. Т. Havas donosi, że kcnferexn: 
cya ambasadorów postanowiła wczoraj wysto- 
sować do rządu litewskiego ultimatum, туз 
wające go со odwołania powstańców litew= 


| skich w przeciagu 7 dni z obszaru Klażnadv. 


ia 
zę 


Przegląd religijny, 


(Od metodyzmu do katolicyzmu — Wysiłki 
protestantów. — Sztuka a morakiość). 


Znakomity admirał floty Stanów: Zjedn., 
Benson, opowiedział swoją duchową drogę od 
metodyzmu do katolicyzmu. Wychowany przez 
matkę metodystkę, w nienawiści do religii ka- 
tolickiej, już jako młodzieniec zrozumiał, że 
„system religijny musi mieć charakter więcej 
dcgmatyczny*, niż go ma metodyzm. Szczere 
pragnienie znalezienia prawdy i wgłęnienie się 
w dzieła Neumanna i Manninga rozbiły w puch 
uprzedzenia do katolicyzmu, które wszczepiła 
wwnBiego matka. Tylko dwie rzeczy powstrzy- 
mywały go od ostatecznego krokn: spowiedź 
uszna i idea przebaczenia. Ale nie długo. W ro- 
ku 1880 Benson jest już kato'ikiem. „Od tego 
dnia moje studya i najważniejsza lektura do- 
tyczą literatury katolickiej, alba książek nią 
się zajmujących“, co jednak nie przeszkodziło 
mu wcale w pracy zawodowej i w odograniu je- 
dnej z najważniejszych ról w: czasia wojny. 
Znakomity konwertysta kończy swoje wyzna- 
nia: „Z radością mogę stwierdzić, że moje po- 
dróże około świata i moje studya tylko umo- 
eniły i pokrzepiły moją wiarę, tyłko powię- 
kszyły moją pobożność”. 


Te i tym podobne fakty nawróech z prote- 
stantyzmu na katolicyzm, świadczące o gile 
przyciągania tego ostatniego, nie dają spać 
spokojnie protestantom. To też próbują za 
wsze.ką cenę odbudować jedność niekatotickich 
wyznań chrześcijańskich. Ostatniem takiem usi 
łowaniem była próba założenia „Europejskiego 
związku ewangelików” na zjeździe „kościelnych 
władz protestantyzmu“ w. Monachium dn. 10 
września 1922 r. Myśl wyszła od luterańskiego 
arcyb. Upsali, Soederblonc. „Deutsche Tagee- 
ztg* cytuje jego słowa: „Ludzkość powinna 
znów się zgodzić w religii; będzie jej po tem 
łatwiej odbudować mosty między narodami na 
gruncia politycznym i ekonomicznym“. Charak- 
terystyczne jest słówko „znów“, Jeśli mowca 
ma na myśli jedność chrześcijaństwa Średnich 
wicków. to temsamem przyznał, że ją rozbił 
Łuter; gdyby nie on, nie trzebaby było mówić 
o tem, że „ludzkość powinna się znów zgo- 
dzić w religi“. Katolicki organ „Germania“ 
komentując obrady w Monachium, dodaje: 
„Теп punkt widzenią uważaliśmy zawsze za 
swój 1 razem z „Deutsche Tagesztg* jesteśmy 
zgodni co do ważności połączenia wierzących 
protestantów Europy. Tylko nigdyśmy nie 
znaleźli w tym dz: rauku i jego рггу;асібі tej: 
samej sympatyi dla wysiłków w tejże spra- 
wie, jeśli pochodziły od katolików. Jeśli zaś te- 
raz kierownicy kościołów ewangelickich Euro- 
py podają sobie ręce, to my, my także, witą- 
my ten fakt jako pomyślny, nietylko z punktu 
widzenia pojednania ludów w duchu chrześci- 
jańskim, lecz e w nadziei, że międzynaro- 
dowy ten czyn ewangelików naprawi błędne 
ich mniemanie, jakoby działalność Kościoła ka- 
tolickiego, powszechnego, nia dała się pogo- 
dzić z uczuciem narodowem*, 


W katotickjim Świecie Francyś toczy się ży- 
wa wymiana zdań na tłe świeżego dzieła 
Maur. Barresa: „Jardin eur LOronte”. 
Katoiieka krytyka („La Croix“, „Revue catho- 
lique“ i jn.) poczyniła cały szereg zarzutów 
znakomitemu pisarzowi katolickiemu, który 
znów nie został dłużnym w. odpowiedzi. Tak 
stare. jak człowiek sam, zagadnienie „sztuka 
a moralność* powróciło znów do dyskusyi w 
nowych ramach. Krytycy katolicey podkreśla- 
ją przy tej sposobności rolę religijnym duchem 
przenikniętej literatury pięknej, rolą szczytną 
budzenia uczuć szlachetnych, rolę społeczną 
wznacniania pierwiastków etycznych, którymi 
stoi świat i zarazem podnoszą stanowisko Ko- 
ściola, który w innych rzeczach tak łagodny 
i ustępliwy, na tem polu okazuje się surowym 
i twardym, nie liczącym się z żadną wielkością 
świata. 

Inni znów roztrząsają twórczość Barresa, by 


„GŁOS WARODU” x быз 3 Іліого, 1923 Roku. z 


dojść do jej ostatceznych natchnień £ źródeł 


ed Moreau (prof. uniw. we Fryburgu) pod- 


nosi jej wybitnie religijny charakter, ale ró- 
wnocześnie zwraca uwagę na podwójny nurt, 
którym się jej fala toczy w twórczości B. — 
kult chrześcijaństwa і kult gallorzymskiego 


saństwa. Wałczący ze sobą „geniusz chrze- 


ścijaństwa* Í „geniusz ziemi“ tworzą dramat 
życiowy Barresa i jogo duchowe rozdwojenie. 
Сайа ta dyskusya, utrzymana zresztą na wy- 
sokim poziomie kulturalnym, sprawiła dużą 
radość liberałom 1 bezwyznaniowcom; „Temps“ 
pisał już o „rzaceniu anathema na M. Barresa", 
dodając ironicznie, że „Ogród nad Orontem” 
nie przez to nie straci, a na powodzeniu zy- 
ska“. Jak dotąd jednak przewidywania organu 
paryskiego się. nie sprawdzają, _ Pejot. 


Ш stracenia £ p. Niewiadomskiego. 


(Głosy prasy. — Zdenerwowanie w Warszawie. — 
Niewiadomski wśród rodziny. — Szczegóły z egze- 
kucyi. — Ostatnie słowa skazańca). 

Straszny epilog grudniowej tragedyi, jaki 
rozegrał się we środę na stokach cytadeli war- 
szawskiej, odbił się szerokiem echem w spole- 
czeństwie і w prasie, Znany publicysta p. Z. 
Wasilewski poświęca w „Gaz. Warsz.“ 8. p. 
Eligiuszowi Niewiadomskiemu feijeton, wy- 
powiadając szereg głębszych uwag: 

„Wyrok pozbawił 6. p. Niewiadomskiego — 
pisze — praw stanu i życia fizycznego. Pozo- 
staje życie duchowe jednostki, które nie koń- 
czy віе ze Kmiereią i prawo szacowania jego 
wartości. Jedno jest wykreślone, jako konsek- 
wencya prawa, — możność usprawiedliwiania 
publicznie czynu bezprawnego, przesądzonego. 

„Słusznie prokurator w oskarżeniu swojem 
określił stan psychiczny społeczeństwa, 
„ogromną żałość“. Padi dwa Polacy w tra- 
gicznej roaprawia, bynajmniej nie osobistej 
natury. Wywiązał się piorun w at.nosferze po- 
litycznej, tak dalece nieosobistej, że rozprawa 
sądowa nie miała sposobności dotykania spra- 
wy osób, w grę wchodzących. A jeśli o nich 
była mowa, to z całą kurtuazyą z8 strony 
oskarżonego I prokuratora, ten nawet wkoń:u 
wyraźnie zastrzegł, że „obrażanie oskarżonegu 
nie wchodziło nigdy w jego plany i zamiary”. 

„Тет mniej powodu 1 prawa obrażania zmar- 
łego ma społeczejstwo, a taką obrazą byłoby 
przemilezenie jego Śmierci", 

Omówiwszy następnie działalność artystycz- 
ną i literacką & p. Niewiadomskiego i przy- 
toczywszy jego ostatni list, autor pisze: 

„Dziecko polskie, które za lat sto czytać 
będzłe te słowa, z trudem pojmie prawdę bi- 
storyczną, że człowiek tych poglądów, uczuć 
ł cech charakteru został stracony we wła- 
enej ojczyźnie, z wolą jej państwa і ж je- 
go wiasną. Na tem właśnie tragizm polega. 
Ale zobaczy w świetle dałszych zdarzeń, že 
czyn paźryotyczny wiele ma dróg przed sobą 
í że zabójstwa, słusznie przez prawo tępiene, 
ва zdarzeneim w rozwoju życia narodowego 
wyjątkowem 1 nawet przez tych, którzy ja po- 
pelnii, me są podnoszone do znaczenia zasa- 
dy, а fe natomiast ofiara jest zasadą życia”. 

e w 

Przykładem zdenerwowania, jakie przeżywa- 
ła publiczność Warszawy, jest fakt, że w „Тез- 
trze Dramatycznym*, podczas przedstawienia 
wieezornego, w momencie, kiedy na scenie 
uniewinniono kobietę, która zamordowała mę- 
ża, wstał jakiś mężczyzna i w krótkiem prze- 
mówieniu dowodził, że Niewiadomski powinion 
byś uniewinniony. Następnie wezwał publiez- 
ność, aby razem z nim udała się do Belwede- 
ru i prosiła Prezydenta Wojciechowskiego 
o ułaskawienie. Przed teatrem ustawione pogo- 
towie policyi aresztowało wychodzącego mów- 
cą. Okazało sie, że był to architekt Jan Bie 
lecki, Komisarz Anusz polecił zatrzymać Bie- 
leckiego do awej dyspozycyi. 

e » 

Niektóre dzienniki podały wyssaną z palca 
wiadomość, jakoby Niewiadomski  ozięble, a 
nawet niechętnie przyjął swą rodzinę. Wbrew 


jako 


tym Informacyom pisma warszawskie donoszą, 
że w przeddzień egzekucyi Niewiadomski przy- 
ја 16 osób ze swej rodziny. W czasie wszyst- 
kich rozmów był zupełnie spokojny, nawet po- 
godny. Dla każdego ж członków rodziny, miał 
jakieś słowo serdeczne, jakieś życzenie. 

W tymże dniu wieczorem na wyraźne ży- 
czenie Niewiadomskiego :sprowadzono do jego 
celi spowiednika, jednego z księży Misyona- 
rzy, który był u Niewiadomskiego około dwóch į 
godzin i udzielił mu Sakramentów Św. 

е. è 
- W uzupełnieniu wiadomości о egzekucyf po- 
dajemy za pismami warszawskiemi jeszcze na- 
stepujące szczegóły: 


szedł pieszo па miejsce stracenia, jero cbruń- 
ca, mec. Kijeński, wziął go pod ramię. Wów- 
czas Niewiadomski z pogodnym i uprzejmym 
uśmiechem podziękował za pomoc: 

— Panie mecenasie, niech mnie pan puści, 
bo pomyślą jeszcze, że mnie pan podirzymu- 
je, a ja idę z całą pewnością siebie. 

Przybywszy na miejsce, Niewiadomski — 
według relaeyi „Rzeczypospolitej“ — wypo 
wiedział następujące słowa: 

— Odchodzę szczęśliwy, iż prżestaję patrzeć 
na to, co z Polską zrobił Piłsudski, ufny, że 
krew moja przyczyni sią do zjednoczenia 
| wszystkich sero polskich“. 


E E Е LJ E Л 
"МС 
; п 
Z życia пїөйле7у I ze szkośy 

Walka z demoralizacyą młodzieży, Chaciński, prezes klubu sejmowego Chrz. De- 
Przed kilku dniami doniosły pisua о bardzo w жр і p. Tadeusz Biażejewicz z tegoż 

pożytecznych obradach Kuratoryum szk. Kra EU И 
Соц z dyrektorami szkół średnich nad| W dniach 8, 9 1 10 grudnia 1922 r. odbył 
przeciwdziałaniem demoralizacyi wsród mło- | SIę W Warszawie I-szy Kongres „Odrodzenia“, 
dzieży. Uchwalono szereg przepisów ograni- | który wypadł imponująco i dał bardzo powa- 
czających uczęszczanie młodzieży do kin, tea- | пу przegląd młodych sił katońckich, rozsia- 
trów, na zabawy taneczne; postanowiono tak- | nych po wszystkich wyższych uczelniach w 
że dla ułatwienia kontroli wprowadzić dla stu- | Polsce. Otwarcie Kongresu nastąpiło ро uro- 
dentów czapki mundurowe, czystem nabożeństwie, celebrowanem „ przez 
A więc nareszcie zrobiono początek akeyi | 7. Em. Ks. Kard. Kakowskiego, w czasie któ- 
do której oddawna należało przystąpić. Sze- |rego podniosłe kazanie wygłosił Ка.  Атоур. 
rokie sfery społeczeństwa powitają је z wdzię- Teodorowicz. Na Kongres „Odrodzenia przy- 
cznością. Przepisy wydano; teraz czas na wy- byli „delegaci młodzieży katolickiej z Francyi, 
konanie! Zależy ono od naszego nauczyciel- | Belgii, Holandyi, Czoch i Słowacyi. ) 
stwa. Mamy pełną nadzieję, że опо, znane zej Otwarcie Kongresu, które odbyło się w sali 
swego obywatelskiogo. pojmowania obowiąz- | posiedzej Rady Miejskiej w Warszawie, prócz 
ków, z troski o moralne dobro młodzieży, zaj. | wielu osób wybitnych i szeregu posłów za- 
mie się tą sprawą serdecznie. Oczywiście nie | Szczycili swą obecnością Ks. Kard. Kakoweki, 
samo! Musi z niem współdziałać dom, rodzice, | Ks. Arcyb. Teodorowicz, Książę-Biskup Sapie- 
społeczeństwo! I tu znów pole do pracy dla | а, Ks. biskup Szelążek, Gen. broni J. Haller, 
naszego nauczycielstwa, które może sfery ro- | Rektor „Uniw. warsz. Łukasiewicz, Rektor 
dzicielskie zainteresować opieką nad młodzie. | Uniw. Lub. О. Woroniecki Z. K. 1 inni. Przez 
żą. A nie jest to u nas w Krakowie rzecz no- | następne dwa dni odbywały się debaty nad re- 
wa. Mamy szercg szkół średnich, przy których feratem z dziedziny religijnej, społecznej i na- 
utworzono komitety rodzicielskie, rady matek rodowej i każdy z nas uczestników, gdy WYA- 
it. p. Między innemi zorganizowano tego ro | CAŁ do swego środowiska, przeżywał giębokie 
dzaju komitet przy pryw. seminar. naucz. żeń- | myśli т Kongresu ї Була ścisłą łączność 
skiem Córek Bożej Miłośc. Inieyatywa wy-|z wszystkimi „odrodzeńcami* z całej Polski. 
szła od dyr. zakladu, który w dniu 24 stycz- Obradem przewodniczył jeden z ezłonków dla 
nia swoje postulaty rodzicom uczennic przed- | ?rgamizacyj najbardziej zasłużony, kol. Henryk 
stawił Działające dotąd w zakładzie gminy | Mioduszewski z Krakowa. p. 
szkolne, wypożyczalnię podręczników szkol- | Ха gruncie krakowskim Zarząd „Odrodzenia 
nych, apteczkę, herhaciarnię, bratnią pomoc, |Stanowią: prezes: kol Adam Bilik, wiceprezes 
czytelnię, oddano pod opiekę utworzoneco ko- kol. Wacław Majer, sekretarze kol. Aleksan- 
mitetu rodzicielskiego, do którego weszli: dyr. | or Plater i kol. Tadeusz Konczyński; Przewo- 
p. Pachoński, Dr Juras Fr, pp. Olszowska, dniczący sekcyi filozof.-religiinoj kol. Karol 
Pierzchałowa, Huczyńska, Standowa, Bachman Górski, sekcyi społecznej ko!_ Henryk Dem- 
Г hiński, sekcyi towarzyskiej кої. Janina Świey- 
Witamy x uznaniem akcyę Kuratoryum szk. | kowska, przewodniczący Komisyi rewizyjnej 
і nauczycielstwa krak, będziemy ją Śledzić | kol. Jan pa: T-wo posiada własny or- 
z największą życzliwością. gan „Prąd“, miesięcznik, wydawany w War- 
szawie, redagowany przez Кой. Władysława 

Stow. młodzieży akad, „Odrodzenie“. 


Lewandowicz. 

Jednom тә Stowarzyszeń ideowych młodzie-| Chcemy, jako młodą generacya w miarę sił 
ży akademickiej Un. Jag w Krakowie, jest „Od- | naszych pracować dla dobra ojczyzny £ uma- 
rodzenie“, które jest częścią ogólno-polskiego | eniać Jej potęgę — w myśl naszego Masła: 
akademickiego stowarzyszenia, istniejącego | Instaurare monia in Christo". A. В. 
pod tą nazwa na wszystkich uniwersytetach 
w Polsce (Warszawa, Kraków, Lwów, Poznań, Żydowscy i katoliccy akademicy. 
Wilno, Lublin), Jest to organizaeya, której| Piszą nam z kót młodzieży uniwersyteckiej: 
ideologia opiera się bez zastrzeżeń па etyce 
katolickiej i która w swych celach i w swem 
działaniu dzży do zrealizowaniu wielkich idea- 
łów nauki Chrystusowej. Praca w organizacyi 
podziełona jest na dwie sekcye: filozoficzno- 
religijną i społeczną. Prócz tego co pewien 
okres czasu odbywają się publiczne zebrania 
dyskusyjne, na których uproszeni prelegenci 
mają referaty z różnych dziedzin dzisiejszego 
życia, 

Orgamizacya posiada Radę Naczelną wyło- 
nioną z delegatów wszystkich Środowisk, któ- 
ra z pośród siebie wybiera Komitet Wykonaw- 
czy. Prezesem Komitetu Wykon. jest kol. An- 
toni Chaciński z Warszawy. 

W Sejmie zasiada dwóch członków-seniorów 
„Odrodzenia“ warszawskiego, a to p. Józef 


bie 12 do kollokwium z historyi, pokazało się 
że tylko jeden я pośród naa był katolikiem. 
Przecież żydzi nie stanowią joszeze większo- 
ści na wydz. filozoficznym! Jest to bolesny 
i upokarzający dla nas fakt, Że tylko żydzi 
uezą się naprawdę, podczas gdy katolicy bar- 
dzo niechętnie uczęszczają nawet na wykła- 
dy, nie mówiąe już o kollokwiach, i trwonią 
tylko czas na kamawalowych zabawach. A ten 
objaw na naszym uniwersytecie wprost rzuca 
się w 0027. 

Młodzież, która tak chętnie traciła lata nau- 
ki, aby służyć Ojczyźnie z bronią w ręku, po- 
winna zrozumieć, że dla dobra tej Ojczyzny 
musi toraz ze zdwojoną gorliwością uczyć się 
i pracować. Historyk, 


Kazimierz Morawski 


(Pięćdziestęcioiecie pracy naukowej prot, К. Mo- 
rawskiego), 


W roku bdeżącym obchodzi prezes Polskiej 
Akademii Umiejętności, prof. К. Morawski, 
pięćdziesięciołetnią rocznieę swoich zaślubin 
z nauką. Dnia 3-go lutego zbiera się polski 
świat naukowy, aby swemu czcigodnemu prze- 
wódcy wyrazić hołd, do którego przyłączają 
się szerokie koła społeczeństwa, czcząc w. jego 
osobie nietylko wybitnego uczonego, ale i pra- 
wego a zasłużonego wielce około kultury na- 
rodu obywatela. 

bliższą €jezyzną dostojnego jubilata jest 
ziemia wielkopolska, w Poznaniu też odbywał 
nauki gimnazyalne w latach 1860—1869, po- 
czem na uniwersytecie berlińskim poświęcił 
się studyom filologii klasycznej. Tutaj też 
otrzymał stopień doktora filozofii na podsta- 
wie drukowanej w r. 1874 rozprawy: „Quae- 
stiones Quin'iHianeae". Po ukończeniu studyów 
uniwersyteckich przez krótki czas był nauczy- 
cieciem ginimazyalkym we Wrocławiu, ale już 
w r. 1877 habilitował się w Uniwersytecie Ja- 
giellońskim jako docent filologii klasycznej 
i od tego ezasa, przechodząc wszystkie stopnie 
godności akademickich aż do rektoratu, przez 
pół wieku blisko rozwiia niezmordowaną a nad- 
zwyczaj owocną działalność nauczycielską 
i naukową. 


Stał się też najwybitniejszym znawcą na tem 
polu i rezuitaty jego badań weszły w skład 
nauki światowej jako trwała jej zdobycz. То] 
kweetyj poświęca aż do lat ostatnich cały sze- 
reg rozpraw i przyczynków drukowanych — 
przeważnie po łacinie — m niemieckich eza- 
sopismach fachowych, rozprawach Akademii 
Umiejętności lub czasopiśmie  filologieznem 
„Бог“, Cechuje te prace niezwykła bystrość 
obserwacyj, zmysł kombinacyjny, język wy- 
kwintny, a p:zytem szczegółniejszy dar ujmo- 
wania przedmiotu z natury swojej suchego 
w sposób niezmiernie lekki i żywy, odbijający 
od ciężkiej maniery niemieckich uczonych. 
Nie zacieśniające się jednak w swej specyal- 
ności wcześnie zwrócił swą uwagę na okres 
czasu, w którym dokonało się przeszczepienie 
humanizmu na gruncie polskim, poświęcając 
od r. 1883, polskiemu Odrodzeniu szereg spe- 
cyalnych rozpraw, między innemi dwa wię- 
ksze studya © wybitnych przedstawicielach fi- 
lologii klasycznej 2 XVI w., Andrzeju Petrycym 
Nideckim (1892) i Jakóbie Górskim (1803). 
Z tego samego zainteresowania wynikło pomni- 
kowe wydanie dzieł Andrzeja Krzyckiego, 
które się nkazało w r. 1888 w Zbiorze najstar- 
szych polskich poetów łacińskich, dedykowane 
w hołdzia Uniwersytetowi w Boiouii w 800-tną 
rocznicę istnienia. Jako najlepszy znawca tej 
epoki, on też został powołany do epracowania 
„Historyi Uniwersytetu Jagiellońskiego", któ- 
гї wydał w r .1900 na czterechsetny jubileusz 
Uniwersytetu Jag. W tem monumentalnem 


Jako pole Ścisłych badań naukowych obrał |dziełe (2 tomy, wieki średnie i Odrodzenie) dał 
sobie teren, na który wszedł już w. dysertaeyi |w mistrzowskiej formie nietylko historyę szko- 
doktorskiej — badanie retorycznej maniery siy Jagiellońskiej w pierwszej fazie jej istnie- 
#пуеһ autorów rzynskich z czasów cesarstwa. |nia, ale Í historyą kultury polskiej w tym ókre- 


uczony, który w kilkudziesięcioletniej pracy 
przeorał wielekrotnie materyał własnemi bada- 
niwmi, ale także jako stroskany o dobro du- 
chowe swego narodu patryota i puszczał to 
dzieło w świat — jak sam powiada — aby choć 
starczyło za świadectwo, jak w pewnej epoce 
ksztakowano ducha narodu na pomnikach da- 
wnej literatury ijakie z przeszłości wysnuwano 
dla siebie i narodu nauki“. Podając więc osta- 
tnie rezultaty swoich i obcych badań w tej 
dziedzinie, czyni to z tą bezpośredniością ueza- 
cia, która postaci zamierzchłej przeszłości sta- 
wia jak żywe przed oczyma czytelnika, na ka- 
żdym krokn podkreśla te zjawiska і walory 
rzymskie, które mogą mieć wpływ na ukształ- 
towanie sere i umysłów. polskich, Dia tych 
wreszc:e, którzyby pragnęli pobieżnie zapoznać 
sią z rzymską twórczością umysłową, napisał 
prof. Morawski: „Zarys literatury rzymskiej” 
(1922), który sięga już w średniowiecze, uzu- 
pełniając w bstatniej części wielką siedmioto- 
mową historyę. 

Przy tak wydatnej pracy naukowej rozwija 
prof. Morawski niemniej owocną pracę pau- 
czycielską, W wykładach swoich zawsze w 
wykwintną ujętych formę, a podawanych 2 po- 
rywającym zapałem i uczuciem obejmnje z Tó- 
wnem mistrzostwem i sumiennością wszystkie 
dziedziny swej dyscypliny, a więc zarówno lj- 
teraturę rzymską w różnych jej okresach roz- 
woju, jak historyczną gramatykę języka ła- 
Morawskiego daje jego największe dzieło: „Hi |cińskiego, historyę ustroju i topografię Rzymu, 
storya fiteratury rzymskiej“, opracowane w |zbaczając nawet na pole literatury greckiej 
przeciągu kat 12 (1909—1921), dająca w 7 to- |w wykładach o wymowie i starej komedyi atty- 
mach barwny obraz rozwoju twórczości umy-iekjej. W seminaryach w. najbliższym kontakcie 
słowej rzymskiej do końca HI. m. ро Chr.|z uczniami, do których 516 zawsze 2 serdeczną 
Przystąpił do pisania tego dzieła nietylko јако і życzliwością odnosi, uczy metody pracy nau- 


sie, opartą na żmudnych a sumiennych bada- 
niach źródłowych. 

Równocześnie przez długi szereg lat jest nie- 
zmordowanym popularyzatorem swej wiedzy, 
dzieląe się z szeroką publicznością rezultatami 
swych badań i studyów w wykładach pubii- 
cznych, następnie drukian ogłoszonych. W ten 
sposób powstały jego niezrównane charaktery- 
styki cesarzy rzymskich: 'Tyberyusza (1890). 
Hadryana (1893), Juliana Apostaty (1901), 
ostatnio Klaudynsza (1916), nie mające równyeh 
sobie w literaturze Światowej tak co do wni- 
knięcia w ducha cpoki, jak i mistrzostwa przed- 
stawienia. Miarą wrażenia, jakie wzbudziły te 
prace, było kilkakrotne ich wydanie — rzecz 
rzadka w naszych stosunkach — ostatnio wraz 
z innemi rozprawami w. zbiorowem dzicle pt. 
„Rzym, portrety i szkico“ (1921), 

Latynista z zawodu obejmował jednak ró- 
wnoczcśnie swom za'nteresowaniem równieź 
i literaturę grecką. a Yynikiem jego badań w 
tym kierunku były „Studya nad historyą gre- 
ckiej wymowy“ (1889), rozprawa „O Ptasz- 
kach, komedyi Arystofanesa“ (1688), a prze- 
dewszystkiem tłómaczenie tragedyi Sofoklesa 
(od r. 1897, całość w r. 1916), owoc osobisfe- 
go obcowania z mstrzem greckiego dramatu 
u którego autor — jak sám powiada — szukał 
„wytchnienia i odświeżenia myśli na dalszy 
znój i pracę", 

Jakoż miarę niezmordowanej pracy prof. 
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Gdy po opuszczeniu automobilu p 4 V {2 
Zuar. 


Gdy przed kilku dniami zasiedliśmy. w liez- |- 


Kr. 8, 


katol organizacyi młodzieży, 

y:0 się, że jako przygodny gość mo 
głem wziąć udział w walnych zebraniach ka. 
tolickich stowarzyszeń młodzieży w Lipniku 
i Bialej w dn. 14 styeznia b. r. Pierwsze obu- 
dziła się dopiero do życia po dłuższej beze 
czynności; przy poparciu Ks. Ks. Salwatoryax 
nów, a pod kierownictwem energicznego pre- 
zesa, p. Lusińskiego, daje gwarancye, że w no- 
wym roku wzrośnie i liczebnie (dziś ma 45 
członków) i moralnie! 

Za to prawdziwą satysfakcyą było zebranie 
stowarzyszenia w Białej, Powiem wprost, mia- 
łem wrażenie, że jestem na zebraniu doświad- 
czonych już i starszych ludzi. Na przedzia ваң 
stół, za którym usiadł prezes z członkami za» 
rządu, obok goście, a przy nich przewodnicząe 
cy seEcyi, jak gdyby kierownicy różnych mi- 
nisterstw. Prezes, mlody, 18-letni chłopiec, p. 
Zontek, wstaje, zagaja zebranie t w prostych 
serdecznych słowąch kreśli ogólny obraz pra» 
cy całorocznej. 
zdania sprawy z ich działalności. I tu już moje 
zdumienie nie miało granie. Usłyszałem, że 
sama młodzież, pod kierownictwem oddanego 
sobio Ез. W. Błotki, miejscowego wikarego, za- 
łożyła i uruchomiła kilkanaście różnych sek- 
cyi: eucharystyczną, oświatową,  Śpiewacką, 
teatrainą, gimnastyczną (z własnymi przyrzą- 
dami), klub piłki nożnej („Pogoń“). Казе 
oszczędności, ligę antypalaczy, czytelnię, bi- 
blioteką i In. A co najważniejsze, wszystko to 
było czynne, pracowało tak, że prezes w koń. 
cowem resume mógł powiedzieć; „nie było 
dnia, w którymby praca związku była zawie- 
зтопа“, Młodzież (a należy do związku 198 czł.) 
była codziennie nim zajętą. W ten sposób om 
ganizacya stała się dla niej drugim domem ro- 
dzinnym, dała jej to wszystko, czego młodzież 
w tym wieku pożąda: i oświatę i rozrywkę 
umocnienie zasad religijno-moralnych. Niech 
ta praca będzie bodźcem dla innych środowisk, 
a nawet wzorem dla tych, gdzie już kwitnie, 


a Pejot. 
EFR 


Tam gdzieś daleko... 
(z Ш. tomu роетуї). 


Tam gdzieś daleko, gdzieś bardzo daleko, 

kędy się gubią granice stuleci 

i błyski sekund jak wieki się wileką, 

kędy nie mroczy noc i dzień nie Świecia 
tam gdzieś daleko, 

gdzie żadna ludzka myśl już nie đolech 

jeno sią w wichrach mąci I wieruszy — 
tam gdzieś daleko, 

jest jakaś dusza podobna mej duszy. 


X 


{ 


A zaś tu blisko, tu tak bardzo blisko 

ооё płacze, rwie rig buntuje i targa, 

ktoś oto zamknął mnie w ciasne koliskg 

i kazał ziarno siać śród skał і piarga.. * 

tu bardzo blisko 

jest życie, męka, nieszczęście 1 skarga, 

krzyk, co wezechświatów z orbit nie poruszy, 
еп bardzo blisko = 

jost dusza, tamtej niepodobna duszy... 


ANTONI WAŚKOWSKI. ` 


KRONIKA. 


JUBILEUSZ PROF. KAZ, MORAWSKIEGO, 


Wozoraj w teatrze im. Juliusza Słowackiegą 
odbyło się zapowiedziane przedstawienie „Kró+ 


KHK ш ——.. 


Wzywa prezesów sekcyi da ` 


i. 


| 


la Edypa", urządzone staraniom Koła miłośni« | 


ków dramatu klasycznego. Przedstawienie wy», 
padło wspaniale. Publiczność, wśród której 
przeważali kotedzy, uczniowie i przyjaciele Ju- 
bilara, obecnego na sali, wypełniła ją po brzegi. 

Przypominamy, że dnia 8 b. m. (sobota) od- 
będzie się główna uroczystość jubileuszowa 
w auli Coll. Novum o godz. 12 w południe, 


стас "SEMPE." EE E DEBACIE E CCR 


kowej w swym przedmiocie na szeregu interpre- 
towanyeh autorów, kierując nadto z rzadką 
wyrozumiałością i wiekiem poświęceniem czasu 
samodzielnemi pracamj uczniów. Te rzesze nau 
czyeielstwa szkół średnich, rozprószonea dzisiaj 
po całej Polsce, szerzące zrozumienie dla kul< 
tury starożytnej i pracujące nad utrzymaniem 
związku między kulturą Ро!зкі i świata zacho. 
dniego, w znacznej części z jego wyszły szkoły, 
i z jego natchnienia misyę swą spełniają. Prof. 
Morawski nietylko bowiem uczy swych uczniów 
przedmiotu. ale uczy ich ukochania nauki i sło. 
wem i przykładem swoim wskazując, że owocną 
jest tylko praca, którą się sercem umiłuje. 
Mimo tysjęcznych zajęć interesuje się ich pra- 
cami, ma czas, by ich przekłady lub prace zao- 
pattywać we wstępy swego pióra. 

Dzioli też a nimi troskę o naszą młodzież 
szkolną i kierunck wychowania gimnazyalnego, 
podnosząc kilkakrotnie głos w obronie humanis 
stycznych gimnazyów, tak ostatnio w rozpra« 
wie: „Nowa epoka ludzkości i szkoła К!лву< 
ezna“ (O naprawie Rzeczyposp. 1922). Wyrazem 
jego umiłowania młodzieży szkolnej to długo- 
letnia praca w Tow. kolonii wakacyjnych, któ- 
remu przez szereg lat patronował jako prezes 
a którego losami į dzisiaj żywo się interesuje, 


Ze swoich studyów klasycznych wyniósł głę< 


bokie, prawdziwie rzymskie poczucie obowią« 
zku służhy narodowej j dawał mu wyraz тан 
równo w dziełach, jak w. życiu swojem. Ome 
dyktowało mu też wielokrotnie w chwilach cię 
żkich Ча narodu różne przemówienia okoli- 
ezńościowo, jakoteż artykuły publicystyczne, 
Głośnem natenczas echem odbił się jego arty- 
kuł wstępny w „Głosie Narodu" z 8 listopada 
1916 r. pt. „Piaty listopada“, w. którym autor 
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Nr, 5. 


„GŁOS NARODG* z dnia 3 Lutego, 1923 Roku. 


Dziś umieszczamy na str. S-giej nameru fej peng wjesawa potrwa jeszcze przez dzień dzisiej- 


leloan, poświęcony  uczczeniu 
naukowej Jubilata pióra jednego z jego uez- 
fniów, Dra Ludwika Piotrewicza. prof. Uniwer- 
sytetu Jagiellońskiego, ze swej zaś strony prze- 
gyła Redakcya Czcigodnemu Jubilatowi, któ- 
Wego miała szczęście liczyć do grona swych 
„współpracowników, najsordeczniejsze życzenia, 
Oby Mu było danem z tą samą, co dotąd, nie- 
znużoną energią, pracować dla pożytku polskiej 
nauki i chwały imienia polskiego. 


SKARGA GEN. HALLERA PRZECIW 
„NAPRZODOWT”, 


Śledztwo w sprawie skargi b. generała posła 
E filera przeciw redaktorowi „Naprzodu“, Е. 
Hieckerowi, objął w krakowskim sądzie 8. 3. 0. 
Kaczmarski. Obronę redakcyi „Naprzodu” pro- 
wadzić będzie Dr Heski. 

„WALKA ŻYDGSTWA Z ROZWOJEM”, 

lyrekcya okręgowa przypomina, że dnia 2 
b. 11, o godz. 5 w sali Rady powiatowej przy 
ul. Pijarskiej, odbędzie się zebranie członków 
Tow, na którem wygłosi referat poseł Dr Ta- 
deus; Dymowski na temat: „Walka żydostwa 
z Rozwojem”. Dla członków i wprowadzonych 
przez nich gości wstęp wolny. 


Kraków, 2 lutego. 

NAŚ TĘPNY NUMER „GŁOSU NARODU, 
Ł powodu Święta Matki Boskiej Gromnicznej, 
ukaże się dopiero w niedzielę 4 b. m. o zwykłej 
porze, 

ŚWIĘTO M. B. GROMNICZNEJ. W dniu dzi- 
siejszym obchodzi Kościół uroczystość Oczy- 
szczenia N. M. P., czyli — jak się ją popular- 
nie nazywa — M, B. Gromnicznej, Przed sumą 


święcenie świec „gromnieę” і procesya z niemi 
w ręku. Jest to jeden z pięknych symbolów 
naszej religii. Świeca płonąca przypomina sło- 
wa starca Symeona, wyrzeczone w świątyni 
„światłość na oświecenie pogan“. 
Jest więc Świeca symbolem wiary. Ze świecą 
w ręku rozpoczyna dziecię życie chrześcija- 


о Jezusie: 


nina, z nią w ręku wybiera się starzec w podróż 


„һа tamten Świat”; przy świetle wiary winno 
się iść od zarania do zmierzchu życia — oto 
myśl Kościoła, związana z dzisiejszem świętem. 

Z Kuryi książęco-biskupiej dowiadujemy się, 
Że ze względu na uroczyste obchodzenie w dniu 


2 lutego święta Matki Bożej Gromnicznej, 

wienni mogą używać potraw mięsnych. 
KRAKÓW W POWODZI. lstna powódź na- 

wiedziłą nasze 


uprzątywali 
wody, lejące się z dachów, 
drówkę po „Wielkim Krakowie*, 


Rzeczypospolitej. 


objęcia 
dności. 


Бо kwotę 1 i pół miliona marek na cele Komi- 
tetü opieki nad młodzieżą akademicką. 


МА CZWARTEJ STRONICY zamieszczamy 
dziś fejleton Ñteracki, omawiający szereg no- 


wych wydawnietw. 


NOWA WYSTAWA W PAŁACU SZTUKI. 


niedzielę dnia 4 b. m. nastąpi otwarcie nowej 


Wystawy obrazów w Pałacu Sztuki przy pl. 


zczepańskim 1. 4. W wystawie tej weźmie 


udział Stowarzyszenie warszawskich arstystów- 
Plastyków „Rytm“. Nadto inne sale zajmą 
tzioła wybitnych artystów krakowskich. Obe- 


Z ZE Z 


Wskazując na analogię proklamacyi niepodle- 
z Grecyi przez Fluminina w r. 197 przed 
JI. OsSUzegał przed pójściem na lep zładnych 
obietnie państw zaborczych. 
‚ Pisał kiedyś prof. Morawski we wstępie do 
jednego tomu swej „Historyi literatury“: „Czło- 
Wiek.. wtórzy każdemu niemal przedsjęwzię- 
Cu literackiamu miłością i biciem serca wagle 
dem tych, którzy przez życie byli mu radą, 
ośWignią i bodźcem, dla których żywi prawie 
Ziedzięce wezucią wdzięczności za wszystko. 
© mu umaoniało i ulepszało duszę“, W tej 
6 też już w r. 1908 grono jego najmłodszych 
„ oWczas uczniów przy pomocy najbtiższych 
Jego kolegów i przyjaciół złożyło mu w 30-1ө- 
tni} rocznicą pracy nauczycielskiej skromną 
aning w postaci prac pt. „Stromata in hono- 
tem Casimiri Morawski“. Dziś po dalsyych 15 
latach pracy daleko szersze koło jego dłużni- 
ków, którzy żywią dlań gorące „uczucie 
ү pzlęczności za wszystko, co im umacniało 
ulepszałc dnszę"”, składa w pięćdziasięciolecie 
50 pracy naukowej w hołdzie zbiór prac pt. 
»Charisterią Casimiro de Morawski sepiuage- 
Darjo oblata ab amicis, collegis, discipulis", Są 
tu prace jego najmłodszych uczniów (Sypnie- 
wska, Krókowski, Schnayder) i starszych, peł- 
ацеуећ obowiązki jako nauczyciele gimnazyal- 
ni (Handel, Smolka, Chodaczek), albo też na 
Mniwersyteckich katedrach działających (Saj- 
ak, Hammer, Śmieszek w Poznaniu, Przycho- 
= w Warszawie, Sinko, Piotrowicz, Krokie- 
б w Krakowie, Hahn w Lublinie), poza tem 
Jn Prawy szeregu profesorów, kolegów i przy- 
ciół dostojnego jubilata, pracami swojemi 
tzczących Pięćdziesięcioletnią niezmordowaną 
tracę swojego przewódcy. 
Ludwik Piotrowicz, 


30 lecia pracy | 


miasto w dniu wczorajszym. 
Ulice i chodniki tonęły w wodzie. Potworzone 
kałuże stopniałej masy śniegowej utrudniały 
przejście z jednej strony ulicy na drugą, nara- 
żając niesczęśliwego przechodnia na zapadanie 
w wodą powyżej kostek. Stróże domów nie 
chodników, a w dodatku strugi 
uprzyjemniały wę- 
Zadowoleni 
tylko snuli się dorožkarze, którym wczorajsza | P 
roztop podziałała bardzo dodatnio na kieszenie. 

PODZIĘKOWANIE PREZYDENTA RZECZY- 
POSPOLITEJ DLA UNIW. JAGIELL, Na ręce 
rektora Uniw. Jagiell., prof. Natansona, nade- 
szło pismo kancelaryi cywilnej Prezydenta 
donoszące, iż dent 
polecił wyrazić Uniw. реп 
podziękowanie za uczucia wyrażone w chwili 


przezeń najwyższej w państwie go- 


DAR NA MŁODZIEŻ AKADEMICKĄ, Gre 
Пиш właścicieli hoteli і pensyonatów w Kra- 
kowie złożyło na ręce wojewody Юга Gałeckie- 


szy (t. j. piątek). — Roczae bilety wstępu na 
rok 1923, których pozostała bardzo mała ilość, 
można nabywać w sokretaryacie Tow. jeszcze 
tylko do dnia 15 b. m. 


Z DZIAŁALNOŚCI MIEJSKICH KUCHNI 


OBYWATELSKICH. W okresie wojennym fun- 
gowały w Krakowie kuchnie 
które niosły wydatną pomoc niezamożnej ludno- 
ści miasta. Wydawały one w dużych ilościach 


obywatelskie, 


obiady i kolacye. Pierwszą taką kuchnię zało- 


дово w r. 1916 i stopniowo uruchomiano w Tó- 


żnych punktach miasta daisze kuchnie. Prócz 
niesienia pomocy  bicdniejszym mieszkańcom, 
zaopatrywały one w żywność także półkolonie, 
wycieczki szkolne i dziabwę szkolną ро szko 
łach (śniadania i drugie śniadania). 

W czasie od 21 pażdziernika 1916 r. de 30 
czerwca 1919 czynnych było 8 kuchen oby wa- 
telskich i dwie powszechne; od dnia 1 lipca 
1919 do 3 grudnia 1920 prosperowało 6 kuchen 
obywatelskich i 1 powszechna, zaś w r. 1921 
czynnych było już tylko 5 kuchni obywatel- 
skich i 1 powszechna, Wydały one w przeciągu 
pięciu lat dla ludności miasta: zup 168.819, ja- 
rzyn 73.053 porcyi, legumin 158.746, obiadów 
4.935.064, kołacyi 1,210.5338, herbat 1.294.930, 
podwieczorków 504.676 i eałodzienny wikt dla 
służby 293.789 porcyi; dla półkolonii wakacyj- 
nych: obiadów 284.546, śniadań 74.213, pod- 
wieczorków 10.240, porcyi chleba 8.985, zup 
185.509, herbat 71.580. Dla dzieci szkolnych: 
zup 1994.861, poreyi chleba 10.295; dla wy- 
cieczek szkolnych: śniadań 4.863, obiadów 
23.709, kolacyi 10.244, herbat 3.821. 

Wydane porcye przedstawiały wartość mk. 
20,911.903. 


Sprawozdanie z działalności kuchni abywatel- | 


skich przedłożone zostało w ostatnich dniach 
Komisyi aprowizacyjnej Magistratu przes za- 
rząd kuchen 

POR. ŻUNIAK PRZED SĄDEM. Przed 84- 
dem wojskowym w Krakowie rozpocznie się 
w tych dniach rozprawa przeciw por. Józefowi 
Żumiakowi, b. kierownikowi krakowskiego od- 
działn defenzywy wojskowej. Na ławie oskar- 
żonych zasiędzie także kilku współobwninio- 
nych, Przewodniczyć będzie pułk. Harasymo- 
wiez, Obrony por. Żuniaka podjął się poseł Dr 
Licberman. Przedmiotem rozprawy będzie go- 
spodarka Żuniaka i jego pomocników w kra- 
kowskim oddziale wywiadowczym, Rozprawa 
potrwa pięć dni. 

PROCES KOMOROWSKIEJ. Jak się dowia- 
dujemy, w prokuratoryi państwa przydzielono 
proces Komorowskiej prokuratorowi Stąpono- 
wi. Obronę Komorowskiej objął Dr Heski. 

NAGŁA ŚMIERĆ, Wczoraj po południu zmarł 
nagle na ul. Warszawskiej robotnik, Franciszek 


Górecki, Lekarz stwierdził Śmierć wskutek udaru 
serca, Zwłoki odwieziono do Zakładu medycyny 


sądowej, 

PODRZUCONE NIEMOWLĘ. Mieszkańcy domu 
pod L B przy ul. Szczepańskiej rnaleźli wczoraj 
o południu w bramie togo domu porzucone dzie- 
się płci żeńskiej, ski liczyć окоо 2 miesię- 
cy. Niemwlę oddano do Żłóbka miejskiego. Organa 
policyi wdrożyły za dną matką dochodzenia. 

NIEUCZCIWA SŁUŻĄCA: Policya zajęła się 
Anielą Żarnik, эеле która na ezkodą swych 

тоа] cdawców skradła bieliznę i biżuteryq, wartości 

uset tysięcy marek, 

WŁAMANIE. Onegdaj wieczorem jakis mewy- 
śledzony dotąd osobnik włamał się do mieszkania 
э. Mohra przy ul. Zyblikiewicza 11 Í skradł s przod- 
pokoju futro damskie x perskich baranków, war- 
tości kilku milionów marek, Śledztwo w toku, 


Z Połsid 1 ze Świata, 

О KATASTROFIE KOPALNIANEJ w Byto- 
miu nadsyła nam nasz korespondent następu- 
jące szczegóły: Do włorku 10 godziny rano 
wydobyto 103 gómików zabitych gazami. 
Brakuje jeszcze 49 osób. Jest słaba nadzieja 
znalezienia ich przy życiu. Kopalnia, w której 
wydarzyła się katastrofa, jest własnością spółki 
spadkowej Ischego. Wypadek zdarzył się па 
pokładzie 660. Eksplozya odcięła od szybu dwa 
pola górnicze, gzie pracowało 300 ludzi, Z na- 
zwisk ofiar wynika, że byli to Polacy. 

Ostatnie wiadomości, jakie nadeszły, podają, 
że z kopalni „Heinrich”* w Bytomiu wydobyto 
350 osób, ® czego 75 uduszonych, a 100 ciężko 
rannych. W kopalni ma przebywać jeszcze około 
250 górników. Przed kopalnią dzieją się rzeczy 
wprost przerażające, Na znak żałoby wstrzyma- 
no przedstawienia w Bytomiu ł zabroniono 
wszelkich widowisk. 

POLSKI PRZEMYSŁ NA TARGACH KI- 
JOWSKICH. Według informacyi „Rzeczypospo- 
litej, misya handlowa sowiecka w Warszawie 
udzieliła już 20 największym firmom polskim 
zezwolenia na udział w targach kijowskich. 
Firmy te otrzymały już miejsca na targach. 
Prasa sowiecka wyraża madzicję, że udział 
polskiego przemysłu i handlu na targach Ki- 
jowskich będzie poważnym etapem na drodze 
politycznego zbliżenia, 

USTĄPIENIE DYREKTORA BIGO. Nasz ko- 
respondent warszawski donosi: W związku z do- 
niesianiem poprzedniem, Dr К. Bigo ustąpił ze 
stanowiska dyrektora P. K. K. P., a kierowni- 
etwo zostało oddane tymczasowo dyr. K. Ry- 
bińskiemu. 

PODWYŻSZENIE CENY DZIENNIKÓW 
WARSZAWSKICH. Wszystkie dzienniki, wy- 
chodzące w Warszawie. podniosły z dniem 1 lw 
tego cenę na 300 marck za egzemplarz. 


KONFISKATY NA PRAWO I ТЕЖО. | „Nizin 


Numer 30 „Głosu Lubelskiego” skonfiskowany 
został wczoraj та list otwarty 6. p. Niowia- 
dom=kiego. 

ZGON ZASŁUŻONEGO DZIAŁACZA POL. 
SKIEGO. Z Monte Carlo donoszą o śmierci ks. 
Leona Postawki, długoletniego proboszcza ko- 
ścioła polskiego w Paryżu i honorowego dyrek- 
tora polskiej misyi w Paryżu, 


Judaka, 
BURZLIWE ZAJŚCIA ANTYSEMICKIE. 
Na bukareszteńskim uniwer. przyszło do bu- 
rzliwych scen antysemickich, Rumuńscy stu- 
denci nie dopuścili żydowskich słuchaczy do sal 


wykładowych. Przyszło do bójki, w której kil- 
ku studentów raniono. Uniwersytet został zam- 
knięty, na znak zaś protestu kupcy żydowscy 
pozamykali wczoraj wszyskie sklepy. 


bez odnoszenia . . . . . 
z odnoszeniem i przesyłką po- 
ЛО prawe ao B ANIE > 
zagraniczna « . » . . ‚ 14.000 МЕр. 
Wydawnictwa: „Czasu”, „Głosu Narodu”, 
„Nowej Reformy”, „Nowego Dziennika”. | 


"FE 


Ze spraw wojskowych, 

ZMIANY NA STANOWISKACH WOJSKO- 
WYCH. Dotychczasowy szef oddziału II-go 
naukowo-szkolnega, pułkownik sztabu general 
nego, Maryan Kukiel, ustępuje z zajmowanego 
stanowiska, udając się na kura dla wyższych 
dowódców przy wyższej szkołe wojennej. Funk- 
суе szefa Ш oddziału objął zastępczo podpuł: 
kownik sztabu generalnego, Franciszek Wład. 

„Kuryer Poranny" donosi: Na stanowisko za- 
stępcy dowódcy okręgu korpuśzego wWarszaw- 
skiego został powołany generał Pogorzelski, 
dotychczasowy dowódca dywizyi piechoty czę- 
stochowskiej. Dowódcą рагпітсти w Częstocho- 
wie został mianowany pułkownik Prochaska. 
były szef sztabu armii generała Szeptyckiego. 


TELEGRAMNY. 


Sprawa statutu samorządawego dla 
Wach. Małopolski. 


Warszawa. (Telef. wł.) Toczą się narady w 
sprawie reorganizacyi służby bezpieczeństwa 
1 administracyi ogólnej. 

W związku z tem stol sprawa Statutu sa- 


morządowego dla wsch. Małopolski. Dla tej 
sprawy zaproszony jest dr. Michał Bobrzyński 
i pos Kasznica, W kołach rządowych istnieje 
Zawiadomienia 1 komunikaty. ы К ы gale: eo AE 
Gl ia nis 
„ŻYCIE 1 TWÓRCZOŚĆ CHOPINA“, Cykl ой. | 7 007 Uregulowania tamtejezej administracyi 
czytów na ten temat wygłosi Dr Melania Grafczyń- 
ska w sali Instytutu muzycznego ze współudziałem 
wyibtnych sił artystycznych, jak pp.: Umlaufowej, 
Abłamowicz-Meyrowej, Przeorskiego, Grossberżan- 
ki i Zachary, pianistów, tudzież Zofii Bandrow- 
skiej-.Osmecki3j. artystki opery miejskiej. Odczyty 
odbywać się będą co wtorek i piątek e godz. 
6.30 wieczorem. 

ODWOŁANIE WYKŁADU. Nasza współpraco- 
wniczka, Dr Melania Grafczyńska, została zapro 
szona przez grono nauczycieli szkół wyższych na 
szereg odczytów do Piotrkowa I Warszawy. Z tego 
powodu sobotni wykład nie odbędzie się w Cole- 
gium, jak zwykle. 


habożeństwo żałebne za śp. Elig. 
Niewiadomskiego. 

Warszawa. (Telef, wL) We czwartek o g. 11 
rano odbyło się w kościele Św. Krzyża nabo- 
żeństwo żałobne za spokcj duszy &. p. Е. Nie- 
wiadomskiego. 

W głównej nawie ustawiono katafalk okry- 
ty purpurą. Mszę odprawił przy głównym oł- 
tarzu misycnarz ks. Pietrzyk. Publiczność wy- 
pełniła nawy kościoła po brzegi. Nastrój był 
niezwykle uroczysty. 

Po nabożeństwie odjeżdżającej p. Niewia- 

WSPÓLNA ADORACYA MĘSKA Najśw. | gomskiej stojąca przed kościołem na chodni- 
Sakramentu w kościele SS. Felicyacek na Smo- | ku publiczność; przez odkrycie głów wyraziła 
leńsku odbądzie się 4 b, m, w niedzielę ОЧ kondolencyę. Dzień pogrzebu Niewiadomskie- 
zodz. 3—4 po południu. 


Wiadomości kościelne, 


go nie jest jeszcze dotąd ustalony. 


I|PROKURATOR ŻĄDA WYDANIA POSŁA 


а ŁAŃCUCKIEGO. , 

Warszawa, Р, A. Т. Prokurator przy Sądzie 
okręgowym w Warszawie nadesłał do Sejmu 
list, w którym na mocy art. £ ustawy z dnia 2 
stycznia 1919 r. wnosi o wyrażenie zgody Sej- 
mu na wszczęc'e postępowania karnego przeci- 
wko pos, Łańcuckiemu, a to na skutek listu 
otwartego, jaki dnia 17 listopada 1922 r. wy- 
stosował do prezydyum Rady ministrów. 


а 


CEGIEŁKI WAWELSKIE. 

Dalsze cegictki wawelskie ufundowali: 3931-szą 
Ipnacemu Sobańskiemu w dniu Ślubu z Sahiną 
Gotter 18 kwietnia 1923 — Synd. roln. w Puła- 
wach; 8932 pamięci Stanisława Naimana — wycho- 
wańcy b. szk. bandi. Kronenberga: 3938 Wola 
Wszechnica Polska w Warszawie; 8984 Michał. Ja- 
nina i Kordyan  Tarusiewiczowie: 3935 pamięci 
Jana Nieniewskiego — Zośka i Wicek; 8936 pa- 
mięci Marył z Kuczalskich Makowieckiej — eio- 
stra Helena; 2937 wychowańcy Instytutu technolog. 
w Petersburgu na zjeździe jubil.: 3938 Edward 
i Jadwiga Klein z dziećmi: Kaziem, Cesią i Gen a; 
3039 Karol i Olga Schoenaich, Warszawa; 3940 
Janina і Roman Gewrońscy; pozatom p. Franci- 
szek Czulak złożył dla Wawelu 50.000 mk. 


Międzynarodowa konferencya w sprawie 
rozbrojenia, 


Paryż. Р. A. Т. Na Środowem popołudnio- 
wem posiedzeniu Rady Ligi narodów w zwią- 
zku ze sprawą redukcyi zbrojeń, omawiano bu- 
dżety państw europejskich na potrzeby wojsko- 
we na lądzie, na morzu i w powietrzu w roku 
1924 oraz obecnie, poczem zdecydowano smo- 
łnó międzynarodową konterencyą dla spra 
rozbrojenia, i 


Ruch chrześc.-lemokratyczny. 


V KOŁO STRONNICTWA CHRZEŚC. DEMO- 
KRACYT w Krakowie (Kleparz, Warszawskie) 
urządza wiec obywatelski w sobotę dnia 8 b. m. 
о godz. 7 wieczorem w sali Domu Związkowego 
przy uł. Potockiego |. 11, I р. 

WIEC OBYWATELSKI! XI KOŁA STRON. 
CHRZEŚC  DEMOKRACYI (Dębniki, Ludwinów, 
Zakrówek) odbędzie się w niedzielę dnia 4 b. m. 
o godz. 5 wieczorem w sali Domu parafialnego 
[у uj. Zagrody 17. — Na obu wiecach referuje 

złoży sprawozdanie poselskie poset Mianowski. 

ODCZYTY. Odczyt na temat: „Kwestya żydow- 
ska w Polsce" wygłosi na zebraniu niedzielnem 
(4 b. m) ІХ Koła Ch. D. w sali Domu katolickiego 
na Nowej Wel o godz. Ё po poł p. radca В o- 
cheński. 

Odczyt na temat: „Opiuka moralna nad młodzie- 
ŻĘ poza и wygłosi w niedzielę 4 b. m. na 
zebraniu Ш Koła Ch. D. (Zwierzyniec-Półwsie) 
OE. ү poł w sali parafialnej dyr. Н, P a- 
choński, 


Konsolidacya ang. długu wejennego. 


Leafield. Р. A. T. Rząd angielski zgodził się 
na proponowane przez Stany Zjednoczone wa- 
runki w sprawie konsolidacyi długu wojennego 
angielskiego, Suma długu wynosi 851 milionów 
funtów szterlingów, od których Anglia będzie 
płaciła w ciągu pierwszych 10 lat 8 proc., przez 
następne lata 3 i pół proo. Długi będą spłacane 
w przeciągu 62 lat, Spłaty roczne będą wynosiły 
161 milionów dolarów w okresie pierwszego 
dziesięciolecia, w następnych latach po 184 
milionów dolarów rocznie, 


Kronłka karnawałowa, 


BRATNIA POMOC UCZNIÓW PAŃSTW. WYŻ- 
SZEJ SZKOŁY PRZEMYSŁ. urządza w sobotę 10 
b. m. w sali Saskiej wielką zabawą taneczną. 
Dochód na budowę wlasnego domu. Zaproszenia 
wydaje LE) codziennie od godz, 6—8 wieczorem 
w lkalu Związku techników, ul, Kapucyńska 7. 


Turcya padzisze traktat lozański ? 


Wiedeń. (A. W.) Z Paryża donoszą: Mini- 
sterstwo spraw zagranicznych wydało komuni- 
kat, w którym stwierdza: Nieprawdą jest, ja- 
koby Poincare miał zawiadomić Kemala, że 
projekt traktatu lozańskiego nie jest defity- 
wnym i że Francya gotową jest do nowych kon- 
cosyi. W depeszy swojej Poincare wezwai Ke- 
mala baszą, by zgodził się na podpisanie trak- 
tatu przez delegacyę turecką. 


Z teatrów krakowskich, 


Z TEATRU IM. J. SŁOWACKIEGO komuniknją: 
Dzisiaj i w niedzielę 4 b. m. po południu ostatnie 
dwa przedstawienia „Betleem polskiego", Wieczo- 
rem po raz ósmy komedya St. Kiedrzyńskiego 
„Zabawa w milość“, będąca w pełni sukcesu. 

Pracownie teatru pracują nad dekoracyami i ko- 
styumami do „Janosika“ Andrzeja (байсу, wyko- 
nanemu według projektu p. A. Prenaszki, Barwna 
ta i pełna uroku legenda tatrzańska otrzyma na 
naszej scenie wspaniałą oprawę. Muzykę, opartą 


na motywach podhalańskich 1 węgierskich, skom- A 
połowa! znany muzyk, p. K. Mejerhold. Premiera | Jak donosi korespondent paryski „М. Fr. 
„Janosika“ odbędzie sią jeszcze w b. miesiącu. Presse”, Poincare depeszę tę wystosował za 


OPERA I OPERETKA. Dziś, w piątek, ро роі | wiedzą, a nawet wprost za inicyatywą rządu 
dniu o godz. 3.30 „Bajadera“, operetka, która an воа Romal w od: ке zaprotesto- 
dzięki wspanialej wystawie i wytrawnej grze arty- 6 2. WIG Pa Бас trak: 
stów, zdobyła na naszej scenie rekord powodzenia, | wał przeciwko niektórym postano omom trak- 
zaś о godz. 730 wieczorem „Niziny“, opera | аќи, dał jednak do zrozumienia, że Turcya 
D'Alborta. „Niziny“, należące do rodzaju ONET | traktat podpisze, 
asame НЕ 


werystycznycb, odznaczają się bogactwem barw 
Wiadomości gospodarcze. 


muzycznych o dużej sile światła i psychologicznej 
głębi, przy równoczesnej przewadze melodyki nad 
tematyką muzyczną. 

CUKROÓWNICTWO POLSKIE. Z 88 cukrowni 
czynnych w roku 1913 1 1914, należących do 
ie Rzeczypospolitej Polskiej, czynnych 

jest 70. 

W roku 1913 i 1914 obszar plantacyjny bu- 
raków wynosił 172.490 hektarów, w r. 1921/22 
32.187 hektarów w r. 1922,23 wynosi obszar 
plantacyjny buraków 107.953 — 1 dąży do osią- 
gpięcia normy przedwojennej. 

W r. 1913/14 otrzymano cukru 5.570.000 
centnarów motrycznych, w. r. 1921/22 otrzyma- 
no cukru 1,640.000 centnarów metrycznych, 


-WSTRZĄSAJĄCE 


m 


REPERTUAR TEATRU J. SŁOWACKIEGO. 
Piątek 2 lutego: Ро poł. „Betleem polskie", 
wieczorem „Zabawa w miłość”, 
Sobota 8 lutego: „Zbójcy*. z 
Niedziela 4 b. m.: Po poł. „Betleem polskie", 
wieczorem „Zabawa w miłość“, 
REPERTUAR TEATRU PRZY UL. RAJSKIEJ. 
Piątek 2 b. m: Po poł. „Bajadera“, wieczorem 
„Niziny“. н а 
Sobota 8 b. m.: „Bajadera”, M 
Niedziela 4 b. m.: Po роі „Вајайега“, wieczorem 


12їпу“. 
Poniedziałek 5 b. m.: „Madame Butterfly". 
NORZE RE аши лашы 0: 1 H сас 


0D WYDAWNICTWA. 


Z powodu podwyżki płac personalu dru- 
karskiego o 258%, papieru o 500% i wszyst- 
kich innych wydatków w podobnym sto 
sunku, podpisane wydawnictwa zniewolone 
gą podnieść od 1 lutego b. r. cenę egzem- | 


plama Da 
300 Mpk. 


i odpowiędnio wegulowag cenę prenume- 
raty; 


ujawiają się w całaj pełni w utworze 
dramatycznym 7 aktach p. t. 


| 
Prenumerata od 1 lutogo wynosić bedzie: ; 
6.600 Міф. | rów metrycznych. 


4. 
00m EO ORCO БЕ 


MARJA ANTONINA 


kiem powedzeniem w К nia „Wanda“. — Drzeszcz zgrozy Í oburzenia chwyta widownię — 
tem wiecej, że sceny w tym dramacie oddane są przez najznakomitszym artystów świata, 
Najmłodsza córka Маг! Teresy zaślubiona królowi Ludwikowi XVI, stawiona przed sądem 


ш і па Śmierć skazana, Sirasznego wyroku wysłuchała męznie i odważnie — dała głowę 
pod gilotynę 16-ро października 1793 r. 
Artystka Diana Karenna, krępająca Marją Antoninę, jest wprost impanująca, 425 


1022,25 otrzymano cukru 3,382 000 centna: 


w r. 

Przeciętny plon z hcktara wynosił w Wielko: 
polsee 275 cetntnarów, a w pvzostałych dziel. 
zicach 188 ceninarów. 

Zawartość cukru w burakach jest na calej 
przestrzeni ziem polskich przeciętnie 17%, 
a rzeczywista wydajność cukru 147. 

Przebieg obecnej kampanii jest pomyślny, 
Zabezpieczenie węgla, koksu i wapna jest dor 
stateczne. Według przybliżonego rachunku за 
spożycie wewnętrzne potrzebą 240.000 tonn 
a oa eksport pozostaje 80.000 tonn. 

WIADOMOŚCI Z GIEŁDY KRAKOWSKIEJ, 
Usposobienie czwartkowego zebrania giełdowe» 
go było dla walut obcych i dewiz chwiejne, 
a tendencya kształtowała się naegół zniżkowa 
przy małych stosunkowo obrotach. Kurs dolaw 
rów, funtów, walut zachodnich i skandynaw- 
skich, korony czeskiej, florenów hotend. obniżył 
się, шатка zaś niemiecka była о 8—4 punkty, 
wyżej szacowana, 

Brak gotówki i znaczna podaż różnych ро 
ważnych gatunków akcyi do realizacyi wywo 
łały dziś słabszy ruch na rynku efektów przemya 
słowych, bamdlowych i górniczych. Dowodem 
tego powodu tendencyi zniżkowej lokalnej są 
znacznie wyższe kursa treh samych akeri na 
rynku warszawskim. ohfitującym oczywiście! 
w znaczniejsze zapasy gotówki, niż nasz rynek 
pieniężny. Nahywano miedzy innemf po kursach 
znidkowych: Zieleniewski 77.000 m. Cegieski 
99.000 m., Tepege 44.000—43 i pół, Р. T. Bu 
4400 4100. 4000, Siersza elektr. 7200—7000. Pam 
тотоу 13.000—12800 m.. Żegluga Polską 
1150—1100 m., Krakus 14.000, Pharma 15500. 
Z akcyi bankowych nabywano Polski Bank 
przemysłowy po 4800 т; papiery lokacy'na 
bez ruchu. Z аксу! niekotowanych na gieldziď 
poszukiwano: Azot w zaofiarowaniu po 10.500 
m. i Jaworzno młode w zaot. 250.000 mk. 

Szacowania czwartkowe wynosiły: Dolas, 
amer. 35500 m., finty szterl. 166.000 m, flor 
holend. 14.000 m., frank szwaje. 6625 m., {тай 
franc. 2080 m., frank belg. 1850 m., liry 1500 m., 
leje 130 m.. korona szwedzka 9345 то. korona 
duńska 6650 m., korona norw. 6470 m., korona 
czeska 1000 m, korona węg. 12 m., koroną 
niem.austr. 47 і pół fen., marka niem. 88 fem * 


WYKAZ GIEŁDY W KRAKOWIE 
2 dnia 1 lutego 1823 r. 
Waninty I dewizy: 


Dolary St ZL . a . 
kanadyjskie , o 
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Akeye bankowe: 
Polski Rank Przemysiewy 1. Куу am) 
Zlamaki Bank Kredytowy ‚ | 209 5200: 80] 
Hank Hipoteciny a 4 a a | 8%0 -2200-1 
Malnpalski • яу – |2800— 7 


Паһӣїота spółka аке. „Impex“ 

Ротвзейһпу Bank Kredvtowy B. Д. 
Bank Komarcyalny 1—1 . e 
Bank -wiązku Spółek . «a ; 


Axkcye Tow. handi. 1 реке. 


Polakia To". handlewe Y 1 V em. 
„Pharma* (Mag. В. Jawornicki) 1-11. 
«Polski Glou“ Tow. trausporL-bandi, 
Żegiuga Hoiaka > , 2% 5 
Zieleniawszi a А а . 
Жагат, Sp. ake Bad. Par. 1. -1П. em. 
М. Cegielski, fabr. maszyn Poznań . 
Й Trzyebinia ful r. masz. i narz. roln. фата 
Załudy amanicyjne „Pociak” 
„Górka“ fabryka cementu "o 
Gal azc. Zakłady Górnicza Siersra . 
„Tapega* Гое. dla przeda góruima, 
Polska Nafia А 

Perot” Р ечгатеапва zakłady kudowi 
My dlo . P Я а. 43 
Krakus" Ziędn.fakr.przatwor wysk. 
Fahr. | Raf, enkra w Chodarowię , 
Ejsuttownia w Nierszy 111. em. 
Huta żelazna, Kraków е и ej 
„Automotor” fabryka aemechodów 
Fabryka porcaiany w Ćmielowie, 
Oikos I-LV. a a u i 
Stug a. s «е a a s е 


GIEŁDA. 


Zurych. Р. A. T. Zamknięcie giełdy z 1 b. ты: 
Berlin 0.01 i jedna czwarta, Holandya 221, No: 
wy Jork 536, Londyn 24.80, Paryż 32, Mes 
dyolan 25.37, Praga 15.30, Budapeszt 0.20, Bels 
grad 4.80, Sofia 3.10, Warszawa 0.01 i trzy, 
ósme, Wiedeń 0.00074, austr. stempl. 0.0075. 


PADEZŁARE 
AP 


AMALJA PIASECKA 
SCENY SMIERCI 


żona majora W. Р. 
Siostra Ш Zakonu Karmelliańskicge, 


przeżywszy lat 63, opatrzona św, Sakrumen= 
tami, rasnęła w Panu dnia 1 lutego 1993, r. 
Dnia 3 lutego o godalnie 10 гапо w kaplicy 
wojskowego szpitala okręgowego N V. przy 
ul Wrocławskiej ро edprawionem nabożed- 
stwie odbędzie się pogrzeb ua cmentarz ra- 
kowickł, na który zaprasza Krewnych, I Zna- 


jomych. 
Mąż, dzieci 1 wnuki. 


wyś wietłauym 
Obecnie z wiel- 


Bu. | 


та, 3 pm 1! 

анха, literciura, 921058, 

JERZY ВАРОТ, „KWESTJA ŻYDOW- 
SKA“ (nakładem ksiegarni Przerzyński, Ni 
klewicz i Ska). 

Jest to może najgłębszą z książek na- 
pisanych o palącej sprawie żydowskiej. 
Autor traktuje przedmiot historjozofieznie. 
w łańcuchu zdarzeń podstawowych dia 
całej kultury nowoczesnej. Wychodzi z 
założenia. które uzasadnią olbrzymią eru- 
dycję, że treścią dziejów Świata europei 
skiego jest ташка dwóch poglądów: grecko- 
rzymskiego i żydowskiego, a oba te pogia- 
dy są sobie całkiem przeciwne. Rewolucje, 
przewroty, katastrofy dziejowe, są to skut- 
ki tego przeciwieństwa. 

Świetny i łatwy stył francuski znakomi- 
cie ułatwia czytelnikowi zagłębienie się 
w tę najciekawszą i jednocześnie najmniej 
znaną część historji. Mało znamy książek 
sprawiających ezytelnikowi równe zadowo- 
lenie przez dos:rzeżenie prawdy. Bo praw- 
da działą jak słońce: ogrzewaiąco, pokrze- 
piająco i uzdrawiająco. А Коши? oną po- 
trzehniejsza, niż nam Polakom, którzyśmy 
dopiero со wyszli z ciemności niewoli i 
którzy mamy wśród siebie trzy miłjony ży- 
dów. 

„CO LUDZIE POWIEDZĄ? Ameryka 
Północna tak blizko zwiazana i z naszem 
wychodźctwem posiada odmienny od euro- 
pejskiego charakter obyczajów. Ma dużo 
dolarów; zato mniej kultury obyczajowej; 
stad płynie pewna brutalność stosunków. 
Dzięki tłómaczce p. Reymontowej ezytelni- 
cy polscy w powieści ;;Co ludzie powie 
dzą* (nakład księgami Perzyński; Nikle- 
wiez j Ska w Warszawie) mają sposobność 
przyjrzenia sie życiu plutokracji amerykań- 
skiej. z jej dobremi i złemi stronami. Jest 
to romans; miejscami nawet jaskrawy; ale 
utrzymany w granicach smaku. Życie 
w końcu traciczne. pieknej jak Wenms miss 
amerykańskiej, w której namiętności wał 
*żą z chęcią usilną zachowania pozorów 
wzyzwoitości towarzyskiej. 


REECE FOTE азизони НЕИН СИАЛИС РОЛТОН OTC ИШЕНИМИНДЕ АШТЫ: 


| FORTEPIANY 


Składki nadesłane 


do Administracyi „Głosu Narodu“. 


Treść romansu jest bardzo interesująca. 
| Fembardziej, że autor Rupert Hughes po- 
! siada duży talent beletrystyczny. Jest ener- 
giezny, nie rozwlekły i streszcza się w nio- 
słabnącej akcji. Ma przytem zdecydowane 
poczucie moralne i subtelnie chłoszcze obtu 
dę amerykańską tam, gdzie maskuje się 
опа wzniosłemi zasadami — ku czci do 
lara i egoistycznego użycia £ nadużycia. 


ADAM ASNYK JAKO NOWELISTA. 
(Echa r. 62 w Pannie Leokadji). Dwudziesta 
piąta rocznica zgonu (2 sierpnia 1897) A d a- 
ma Asnyka przeszła jakoś bez żywego 
zainteresowania. Skończyło віе wedhig zwy- 
czaju na paru okolicznościach, wspomnie 
niach I mniej wiecej ogólnikowych artyku- 
łach w czasopigmach. Może aż do setnej ro- 
czniey urodzin bedziemy musieli czekać na 
pierwszą, obszerniejszą a wyczerpuiacą Mo- 
nocralję o tym jednym z najwybitniejszych 
poetów poromantycznych. Może przy tej 
sposobności doczekamy się również nowego 
zbiorowego, możliwie pełnego wydania pism 
Asnyka, wohee tego, że stare warszawskie 
dalekie przytem od zuncłności) dawno ze 
stały wycnerpane. Tymczasem gotowi bvli- 
byśmy zadowolić się chwile jakim godniej- 
szym „Wyborem тоет“, bo i tego nawet 
hrak! Niestety żaden z księgarzy nie sko- 
rzystał ze sposobności. ћу nas czemś* po 
domem uraezrć. Tadynie firma wydawnicza 
„Lektora* utrwaliła pamięć minioneco m 
hilenszu czemś pożyteczniejszem, ogłaszając 
| trnkiam, nie obiecta datąd żadnem 7 wydań 
książkowych, po raz pierwszy w 166% nod 
pseudonimem Jama Stożka w lwowskim 
„Dziannikn Бета сіт“ onublikowana dhmż- 
szą nowe!ą p. t. „Panna Leokadia" (пахай 
Instytutu Literackiego „Lektorat Lwów т. 
1923), Opowiadanie to zaonatrzone zostało 
krótką, ale Interesu!aca nrzedmowa Władv- 
sława Prokeseha, przynoszacą рате cieka: 
wych mczegółów, a na ogół nawet krvty- 
kom bterackim. małe znanej stronie twór- 
czości A. Asnvka jako nawaelisty i mowie- 
ścionisarza, utora trzech pod wspomni 
nym już naeudnnimem „Jana Stoki aeołoszn 


„S£OB NARODU" u Wis Z Totegó 7929$ roku. 


szonych w czasopismach opowieści prozą. 
Są to prócz „Panny Leokadji*, dwie iro- 
bniejsze nowele: „Wśród lasu“ (1877) 1 Opie 
kunowie** (1892). 

Wydobyta obecnie z zapomnienia najdłuż- 
szą i najlepsza z tych utworów nowelistycz- 
nych „Panna Łeokadja" podwójne w nas 
budzi zainteresowanie, raz Twzez swą forme 
powieściową rzadką u Asnyka; dalej, сә aaj- 
ałówniejszą przez zabarwienie wątku powie- 
ściowego żywam wspomniemiem własnych 
przeżyć. wrażeń i ucznć. Przeżycia te, czynią 
ee z powieści rodzaj autobiograficzne) trans. 
pozycji, odnoszą się do dwóch, stosunkowo 
bardzo ważnrch w życiu Asnvka momen- 
tów: mianowicie: zawodu miłosnego, jaki 
w tym czasie magiał poeta тгтесіегтріеё, — 
oraz wstecznietwa w mehu 63 roku. 

W swoim stosunku do ludzi i czasów do 
by rowstaniowej. ujątym w świetleniu ostej 
choć zlekka na zewnątrz maskowanej saty- 
гү podobnym jest Asnyk bamdzo do J. La- 
ma. w iero świetnym choć pelnrm sryzacej. 
2% bolesnej ironii neratrwie roku 63. jakim 
iest „Koroniam w Galicji“, ła niestety a 
патр" prawdziwa satyra na małych ludz: 
do wiellt:izhh Interesów. na hohaterów pd 
p'erzyna, na ochotników. którym się pow- 
stanie skończyło zanim zdążyli doiść do far 
kiero addziału, na błogosławionych, wśród 
niewiast męczenników smrawv. na treh. dar- 
mozjadów, tchórzów; łazików; sprytnie — 
a zdala od pola walki zbierających laury 
zgoła komu innemu należne. U Asnvka ka- 
rykażuralny {ур patrjoty i zapoznanezo me- 
ża stanu reprezentuje hrabia z urodzenia, 
a demokrata z przekonań zmienianych je 
dnak bez skrupułu w razie potrzeby niejaki 
pan Bąbaliński, 

Kleska styczniowego powstania stanowiła 
datę przełomową w życiu twórczości Adama 
Asnyka, Rok 63 był dla niego nietylso ..zam- 
knięciem rycerskiego rapsodu*, ale bankrm- 
ctwem dotychczasowej ideologji, віта - 
wem doświadczen'em młodzieńczewo entw 
zjazmu, katastrofą moralna, wybuchającą 
na zewnatw w krzyku rozpaczy, graniczą- 


cej już zapamiętaniem blużnierstwa w tej! 


obeldze, rzuconej świeżym, broczącym je- 
szcze krwią, ranom Polski; 


„Ja dla mecza twych — wzgardę czuję: 
Bo ty, frymaiczysz krwią twą — Messalina... 


Po tym jednak wybuchu przyszedł kry- 
хуз nuta rozpaczy rozsunęła się w cichej 
rezygnacji, w zamknięciu się w sobie, w bw 
dow:wiu nowej wiary na nowych fundamen- 
tach. W zadumie nad losami swej Ojczyzny, 
marzy poeta о przyszłym odrodzeniu Z Ww 
wnętiznej przemiany; 


„Taką, jak byłaś nie wstaniesz z mogiły — 
Nie wrócisz na świat w dawnej drogiej krasie 
Afusisz porzucić kształt przeszłości zgniły, 
Musisz do życia wkroczyć życią bramą, 

Musisz być inng, choś będziesz tą samą“, 


„Panna Leokadja“ pisana jeszcze w roku 
1868 pd świeżem wrażeniem przeżyć fatal: 
nego roku przedstawia więc charaktarysty- 
czny dokument dla dokonvwujacego się 
w psychice postu przełomu. W pasjł, z jaką 
Asnyk kreśli pewne nastroje I typy pepow- 
staniowej rzezi czuć jeszcze żywą gurycz do- 
znanego zawodu. Moment zwatnen a jednak 
zniechęcenia, rozpaczy przewyższony ju TO- 
stał na rzecz mosramu pracy pozytywnej. 
Powieść ta zresztą zasługuje na uwagę nie 
tylko jako dokument autobiograficzny, ale 
i samą dla siebie, zarówno w swym watku 
fabularnym. jak 1 w świetnej charaktery 
styce postaci z kapitalnym „hrabią galicyj- 
skim“ Le Conte de Bomba Rzbalińskim na 
częla, z jesto Żoną. wvchowana na kcnfitn- 
rach, cukrach, szrdelnch i francuskich roman- 
ZACH, а wroszcio z kochaną wnuczką, roz 
kapryszona minna Leokadja, której całą 
treść życia wypełnia -—— czekanie na męża. 

Główną osnową ksiażki stanowi. na sze- 
rokie tło historyczne i obyczajowe rzuenny 
opis konkursów poczciwego  hreczkosieja 
z Wólki imei pana Stożka do tego ideału. 


Nr 8' 


i zajmująco, zamykając historję w rezulta: 
cie tem, że pan Stożek, (on to — w niektó- 
rych rysach przedstawia autoportret autora) 
zostaje nietylko bez żony, ale bez wsi, Кіб« 
rą przewojażował; panna zaś w poszukiwa- 
niu zbyt dobrej partji о mało nie dostała sią 
wraz z posagiem w rece sprytnego oszusta, 
hochstanlera, pod nazwiskiem markiza da 
Santa Floreza, grasującego w zagranicznych 
„kurortach". Wspaniałomyślność autora wyr 
bawiła ją od tego nieszczęścia z dwojga 
złego zostawiając jej mniejsze — (choć licho 
wie czyby się wszystkie kandydatki do star 
nu mabżeńskiego z tem zgodziły) t. j. staro- 
panieństwo. Rajmund Berrel, 

„UCZTA TRYMALCHJONA* PO POL. 
SKU. Wpieśimenictwie naszem żywod {а} 
SKU. W piśmiennictwie naszem żywo dawał 
się odczuwać brak przedkładu „Uczty Try- 
ma!ehiona'* arystokraty rzymskiego Petron- 
sza, arbitra elegantinrum, postaci tak do- 
brzo znanej nam z „Quo vadis“. Lukę tg 
wypełnił Leopold Staff, dając piękny prze- 
kład „Uczty“, wydany wlaśnie przez Insty: 
tut Wydawniczy Bibljoteka Polska. Aby 
umożliwić dokładne zrozumienie tekstu tłur 
nacz opatrzył? то krótkim wstępem ога 
niezbędnemi uwagami. Książkę tę, będącą 
wspaniałą powieścią obyczajowa, a rów- 
noczeónia subtelną satyrą na „paskarstwo! 
Rzymu Cezarów. czyta się dziś po 2 tysią- 
cach łat jak najaktualniejszą nowość: tylko 
wialki pisans mów tyle barwy į ruchu wy- 
dobyé z pospolitego życia ówczesnego stanu 
śradniemo. Na uwaa zasługuje graficzna 
wykonanie książki, wyrażny druk, ретте ' 
wnv papier, oraz okładka pomysłu profeso- 
ra Kamińskiego. 

Nakładem „Bib'joteki Polskiej“ wydano 
rówmież pośmiertny tom liryk znanego i ce- 
nionero poety Edwarda Leszczyńskiem nt.ę 
„Radość samotna", onatrzon” wvczerny'qm 
cem studjum o tvm przedwcześnie zmarłym 
pisarzu pióra Adama Grzymały Siedleckie 
то. Okładkę projektował prof. Trocajło« 


bardzo mało realnego, w osobie panny Їло- | wiz. 


kadjii. Opowieść swa snuje żywo. barwnie 


NA RESTAURACYĘ WAWELU: Ka. Stent- 
sław Capaki, Kogożno 30.000 Mk; L drużyna 
harcerska im. T. Kościuszki, Morawska Ostra- 


wa 100.600 Mk. 


NA SIEROTY PO POWSTAŃCACH GÓRNO- 


ŚLĄSKICH: W S-cią rocznicę śmierci ayna á. p. 


Kazimierza, M. Komińska, Maków 1.000 Mk. 

NA WYKUPIENIE ZWŁOK BŁ. A. BOBOLI: 
Stefan Malecki, Działoszyce 5.600 Mk. 

NA BUDOWĘ DOMU IM. KS. P. SKARGI: 
Ks. W. Kowalczyk, Lubień 1.000 Mk; D. 1.060 
Mk; Zamiast kwiatów па grób 6. p. Jana Rzym- 
kowskiego, Marya Rzymkowska 1.500 Mk; Jan 
Karia. Libiąż 2.000 Mk. 

NA KOŚCIÓŁ OPATRZNOŚCI W WARSZA- 
WIE: Popielówna, Szalowa 1.500 Mk; Kaap 
ezyk Józef. z drobnych składek 200 Mk. 

DLA STARUSZKI, CÓRKI PQ OFICERZE 
W. P.: Jan Ryba 8.200 Mk, 

NA SPROWADZENIE ZWŁOK BOHATE- 
RÓW ROKITNIAŃSKICH: Aleksaader Zającz 
kowski, Kazimierza W. 3.000 Mk; Dzieci szkal- 
ne w Buguchwałe 1.000 Mk. 

NA SZPITAŁ BR. FONIFRATRÓW: Bank 
Ziemski w Krakowie. zamiast wieńca na trumnę 
$ p. Mieczysława Sędzimira 10.000 Mk; Ienry- 
ka Chrzanowska 10.000 Mk; 8. P. M. P. 10.600 
Mk.; Józef Kuapczyk. Myślenice 100 МЕ; Jadwi- 
ga Żurkowska 1.000 Mk; Wanda  Fuxówna, 
Wojnicz 5.000 Mk. 

NA ZAKŁAD P. ŻUROWSKIEJ: Zamiast 
kwiatów na trumnę 6. p. Madeyskiej, WŁ Do 
laisowa 10.000 Mk; Ks. Franciszek Zygmunt, 
Tarnogród 400 Mk. . » 

NA OBESERWATORYUM АЅТРОМОМІС7- 
NE: W. К. Kowalski 10000 Mk. 

NA POMNIK WOŁNOŚCI: Fr. Zbyszycki, 

* Bochnia 10.000 Mk. 

DLA S. SAMUELI: M. Michalik, SBichów 
29500 Mk; Koniński 500 Mk. 

NA POMNIK KS. J. PON'ATOWSKIEGO: 
Z drobnych składek, Józef Kvapczyk. Myśleni- 
ce 200 Mk; St. Faliszewski 1.650 Mk. 

NA BUDOWĘ KOŚCIOŁA NA GRANICY 
TRZECH ZABORÓW: Józef Knapczyk 200 МЇ; 
К. M., jako votum za szczęśliwą podróż 1.009 
Mk. 


NA TOW. OPIEKI NAD MŁODZIEŻĄ: Saw- 
czyński, złożone przez Tatomira 15.000 МЕ, 

NA DOM MEDYKÓW: Ks. Sadowski, Czerni- 
chów 10.000 Mk; Dr. Groyecki, Kalwarya Херт. 
10000 Mk, 

NA ZAKŁAD KS. SIEVASZKI: Ks. Sadow- 
ski 3.000 Mk.. od stiadentów 1 katechety państ. 
szkoły roln. w Czernichowie. 

NA ŻŁÓBEK DZIECIĄTKA JEZUS: Apteka 
K Wiśniewskiego 34.500 Mk., ku uczczeniu 
рате Мот. K, Marjanowskiego zamiast kwis- 
tów. 

NA RODZINĘ SIEROCĄ NA WOLI 
TOWSKIEJ: Adam Kozłowski 1.300 Мк. 

NA KOLONIĘ RAPCZAŃSKĄ: Paweł Ro- 
żenko 600 Mk, 


US- 


Szef biura kupieckiego 


ło wydziałn zAaxnou, sprzecaży | koresponóeacji no- 
łrzebny. bsiążkowi Dllans.śc: zechcą zlsży:. stczeg »ło- 


К”! lub wypożyczę 
maszynę nożną do 
szycia,Ekerowa, Stłarowiśl- 
na 14. I. p, oficyny miz- 
dry 3—4 pon. 44 


Tkaniny Lutowe 


Kraków, Powiśla 16 1. p. 


Kapy, Serwety, Por- 
tyery, Makaty, Poe 


tóra a Pań posiada 

А w domu do naprawy 

maszynkę do mięsa, ze- 
fazko, „Primus,, maszynkę 
gazową łub może do ostrze- 
nia oraz klingi do neży 
siołowych і istne repera- 
cje, preszę się udać do 
pracowni j, Kyszkowskiaga 
ul. Diedowska 46. Tamże 
znajduje się wielki wybór 
towarów stalswvch j czę- 
ści składowych do powyź- 
szych przedmiotów. 47 


duszki, Szale, Torab= 


pianina 1 fisńarmonje 
firm pierwszorzędnych, jak 
Bechstein 

Btdihner 
Bazendorter 

Ehrtvar 

Kotykiewicz 
Łauberger & Gloss 
Guandt 


Fywór Twierdza, po- 
BY czta Andrychów,sprze- 
daje jarą pszenicę, kroczki 
karpia iustrzenia. Карие 
czarno-krase jałówki, knar- 
ka, loszki Yorkshive, drze- 
wa opałowe. Kolej Ait- 
drychów. 11 


а m С 
попса навео 


ANRA za szkołą go- 
Spodyń, 6 lal wzoro- 


Ławiadomiemie, 


Na skutek podwyżki rohocizny, zwrastającej drożyzny m3- 
terjałów | dewaluacji marti polskiej w miesiącu stycznia rma- 
szeną była Komisja parowo-elektryczna ma posiedzeniu dnia 29 
вту znia 1923 zzuienić ceng gazu począwszy 


od odczytów styczniowych na Мр 820 za 1 m. 
zaś od odczytów ludowych na Md 900 za I m. 


Kta x P, T. Konsumentów бях па powyższą cenę się nie 


ki, Woałniaki I lane 
wyroby ludowa 45 


w wielkim wyborze. 
гик 


Wadystaw Jano w- 
ski, z Antoniowa, 
powiat Tarnobrzeg, zgubił 
w Chrabowicach tymcz3- 
sowa zaświadczenie woj- 
skowe, s!'użył w 10 ршка 
piechoty w Łowiczn, wnie- 
ważaia zgubiony dokument 

pracownia 


MARTA“ Fe. pep. 


przem. kob. poleca: 


Ròtañce, szkapierze, bl- 
rety, Szaty liturgiczre. 
Wykonuje sztandary, cho- 
rągwie еіс. Odnawia sizre 

sparata. 6 
Kraków, św. Jana 24. 


ZAWIADOMIENIE. 
Mam zaszczyt zawiadomić Мав Panie, iż 
otworzyłem 


Salon fryzyerski 


wyłzcznia dla Рай: 
odpowiadający ostatunia wymogom hygiemy. 
Kraków, Sławkowska 4 
Z paważaniem JERZY WEISS Ы 


(były współg;acdwnik firmy Łabsżek), 
- AREKUPERIE Б ът ет" BIERENS S 


=ar 


үүле dia Panów, 
chcących golić się ła- 
godnie brzytwą! Celem 
przekonania się proszę 
zwrócić się do dobrego 
szlifierza 3 Mysekowskiage 
przy ul. Dietlowskiej 40. 
Jako fachowiec mogę za- 
pewnić, 2з posiadam ва 
składzie wielki wybór naj- 
łepsrych brzytew, 6Су20- 
ryków, nożyczek, maszy- 
nek do włosów po zniżo- 
nych cenach. 43 
Do fabryki grzebieni 

poszzkuje nv 
dzialinego fachowe" 
go majstra oraz kilku 
młodych ludzi do rżnię- 
cia grzebieni. Tylko fæ- 
chowcy będą nwzglednieni 

Durczawykł 24 
fabryka grzebisał, [їшї Pomena, 


РЕСЕ 


wettele 


z aleni. х 


ШШШ ШЇП 


Kraków, Podware L. 5. Talef. 33-46. 
Wytwórnia 


wykwintnych ubiorów męskich, 


damskich i 


wojskowych 


na miarę. 


p 
E 


Fabryczny siad 


we oferty a podaniem тухтай, Ewti. mieszranie, 
światło 1 opał ao dyspozrcj. — Równietń r »trzebzy 


Kałkulator techniczny 


Panowie z branży maszyn roiniczych lub poxrrewzaj 
msią pierwazeństwo. Oprócz ;етука połtkitgo polrye- 

tny бое język oiemiecki, 37 
„UN 


а Zjednoszan (abryLtl Waszym Tow, Ане 
бача А VWentzki, В: апе, Pers. 


Oddzial CHEŁMNO (Pomorze). 


sukien krajowych i zagrani- | 
cznych, tylko z dobarowych 


gatunków. % 


Schweighofer wej praztyki, poszukuje 
Sailer 22 | miejsca za klurznicę (go- 
Steiaweg spodynię) do буога. Zgło- 
Stingi szenia do Adm. „Сіози 


do паруса w składzie fnr- 
tepianów Helany Smalar- 
skiej w Krakowia, Wolska 7. 


GEOMETRA RZĄDOWO -UPOWAŻNIONY 


| środzów leczniczych dla bydła 


d. Blaszczyki Sp. 


założenia 


BIaSZCZYKA antra а 


E 


Nar.” pod „Energiczna А“. 
зэ 


к dbioretm. 
CECGCGOCODDOTTOOOJ ym odbiorem 


przcz Główny Urząd Ziemski 


Zenón Jędrzejowski 


w Miechowa, Ziemi Klakezkioj 
Telefon własny Nr..52 


Wykenywa: 
parcelacja majątków, pedziały spõineł, рэ- 
miary lasów, spory graniczna, miwalsc|e, 
wizja sądowe | р. 1025 


Karpińskiego 


Balsam Bengalski] 


zmisczuiający 


sprawia natychmiastową ulgę w newralzji, reu- Ё 

matyzmie, artretvzmie, migrenie, bólu zębów. 

Bolące miejsca natrzeć baisamens, przykrywając 
je nasrępnie walą. 


Laboratorium cham.-farmaceutyczna 
Tow. Ake. Fr. karpiński 
w Warszawie, Elcktoraina 35. 


Skład w Krakowis w opieca „Pod Вагапкіет“ 
Maty Rynaś, 230 


Fasrykacja i sprzedzźł 


Ostrów w Pora. 
Skrzynka ня: 30. 


Rak 
1807 


Zak 


zołz prywatne . 
Lokale . > 


Motory . . 


tinki * If: [Еч 

nkiura pa kolki s koni 8 

сія a bydh дее 

tisttora przeciw bieguynee u 

ш ғ proa'ti f tholerze a pe 
B "tara jaj eEsiąca erer- 


Biaszczyka 
Bieszczyka 
Biaszczyka 


De nabycia w Apiekanel | skin dask aptceznych, 
Tysiące poświaóczzń i ónlszych płnsmnych kamówieśl 
Wystawiamy na Tarzach Wsekodnichi 1346 


жопса р ów 


-= 


MEDE IEP ODE REDE И ЛП EEE CUBE 


т 
RZ: 


Palma-Kauczuk (Sp. z ogr. odp. 


Skład fabryczny: Krakow, Librowszczyzna 8, 


Ogłoszenie. 


Na skntek podwyżki robocizny, wzras!ającej 
drożyzny materjałów i dewaluacji marki polskiej 
w ciągu stycznia 1523 r. zmuszoną była Komisja 
gazowo-elektryczna na posiedzeniu w dniu 29. 
stycznia 1923, ustalić jnż podwyższoną cenę prądu 
na okres I. r. 1923 jak następuje: 


Mieszkania і kiatki schodowe 


Kraków, dnia 29 stycznia 1923. 


"AODOOOLED2UOOO00OJ KIODO DOOOGJOCCOCEEKICOC. = 


W KOSMETYCZNYCH i WODY ШШШ 


ПТТ 


zgadza, zechce niezwłocznie zawiadomić Dyrekcję Krakowskiej 
Qarowni wiejskiej listem pałaconym ө zaprzestaniu używania 
garu. Gazomierzę te będą zabrane і ustawione іапуш zgłoszo- 


Używanie gara ра sisiejazem ogłoszeniu będzie dowodem 
akceptowania саву gazu 830 względnie 930 Mp ra 1 m. 


miejska. 


= 


nosząc opcasy 
. ГА 9 
i xelo/wki 


. Мкр 1000 za 1 kwh 
2300 za 1 „ 
800 za 1 „ 


41 


Dyrekcja Elektrowni Miejskiej. 


TWW DOP IEE КА 


MYKOŃCZAŁNIA ШЕШИП 


р»луни}с wszelką bielizne du Bzyeła dermstksą, 
m-skn, dzieciceą I wyprawy» — Fnalujo się 
1 afaraja; bluxrkt, ekusceezki, ranki i L р. 


Kraków, Liga Pamocy Przemysłowz! 
пі. Grodzka 13, Е. p. 


„OSET* 57.2 едг. ойл, Kraków, ul. Floryańska L. 39. 
poleca swoje zaakomite wyroby. 155% 


WODĘ KOLONSKĄA - PUDER TWARZOWY 


i3 „Ratuszam”) neutralny we wszystkich odcieniach. 


| PROSZEK MIĘTOWY - PROSZEK SCHAMPON 


Go zęnów do peięjnowania włosów 


IIP 


Me 


TE 


